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ROKU. 


Janina i Konica w rękach wojsk demokratycznych. Mimo po- 
mocy USA dla faszystów — powstanie przybiera na sile 


é BONDYN PAP. — Jak wynika z in- 
(formacji napływających z Aten, powstań 
(eV greccy, Którzy umocnili Się na wyży- 
mie Grammes, zagrażają kilku dużym 
miastom w północnej i zachodniei Ma- 
cedonii m.in. Florinie, Aminteien į Greve 


nie, Rząd grecki, pragnąc sparaliżować 


akcję powstańców, rozpoczał w _ dniu 
dzisiejszym, idk donoszą z Salonik, za- 
Krojoną na wysoką skalę Fofensywę, w 
kiórej bierze udział artyleria i formacie 
tóinicze. 

Powstańcy rozwijają również oży- 
wioną działalność w Beocji, Rumelii, w 
okolicach Lamii, Arachowa i Delf, Ope- 
racje powstańców maja. na celu odciąg- 
nięcie oddziałów rządowych, działają- 
cych na północy. od tych okręgów. 

W Grecji środkowej oddziały party- 
zanckie usiłują się przedostać w, okolice 
Fielikonu i Parnasu, | 

BELGRAD PAP. — Z Aten donoszą © 
zaciekłych włakach między Janina, i Ko- 
nica, która znajduję się już całkowicie 
w rękach partyzantów, 

Ze względu na krytyczną sytuację — 
rząd ateński zmuszony był powołać pod 
broń dwa dalsze roczniki. 

LONDYN (obst; wł.) — Z Nowego: Jor 
ku donoszą, iż na wczorajszym posie- 
dzeniu Rady Bezpieczeństwa delegat ra 
dziecki Gromyko wygłosił dłuższe prze- 
mówienie w odpowiedzi na stanowisko 
delegata amerykańskiego : Jolittsoda w 
sprawie Grecji. Gromyko stwierdził, iż 


sytuacja w Grecji jest bardzo poważia 
i staje się z każdym dniem poważniejsza, 
Większość narodu greckiego nie chce 0- 
becnego rządu monarchistycznego., w 
związku z czym na całym obszarze kra- 
iu trwają demonstracje i walki. 

Dalej Gromyko oskarżył Stany Zjed- 
noczoje, iż dążą do władzy ekonńomicz- 


nej i politycznej w Grecji, wtrącają się 
do wewnętrznych Spraw tego kraju i 
posyłaia coraz wiecej broni i sprzętu 
wojennego. Zwiększenie amerykańskich 
dostaw broni — oświadczył — oznacza 
nic innego, tylko zwiększenie niebezpie- 
czeństwa, zagrażającego | demokratom 
greckimi, 


Zwycięstwo komunistów szwedzkich 


SZTOKHOLM PAP. — W wyborach na 
kongres związku mełalowców w Sztokhol- 
mie odnieśli zwycięstwo komuniści uzysku- 
jąc o 1.100 głosów więcej od socjaldemokra- 


łów. Na skułek tego wszystkich, 38 delega- 
tów ze Sztokholmu wysuniętych bgdzie z li- 
sty komunistycznej. 
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Pieśń bez słów 


Ostra krytyka polityki Ramadiera 


na dorocznym kongresie francuskiej partii socjalistycznej 


PARYŻ PAP. — W 6statniej eliwili do 
noszą, że w Liouie naStąpiło otwarcie 
kongresu SFIO, 

Już na Pierwszym posiedzeniu wielu 
mówców krytykowało politykę Ramadie 
ra. Zarzucano m. in. Ramadierowi 1 mi- 
nisturom socjalistycznym, że nie respek- 
tują uchwał partyjnych i nie realizuja 
linii politycznej SFIO. ` 

Podkreślono konieczność dopuszcze- 
nia na odpowiedzialne stanowiska jedy- 


nie takich osób, co do których 


watpliwości, że bedą się stosować do 


uchwał i instrukcyj władz naczelnych 
partii. 
1 Poruszono, również sprawe proiekin 


statutu dla Algieru. Krytykowano Rama- 
diera za to, że w sprawie tej poczynił 
znaczne ustępstwa na rzecz MRP, Wpro 
wadził bowiem dwa odrebne kolegia wy 
borcze Francuzów i Arabów. Nadto za- 
Wiera projekt Ramiadiera w sprawie Al- 


Truman o planie Marshalla 


zwoływania kongresu tla ustalenia pomocy Eu.opie 


Niema żadnej potrzeby 
NOWY JORK (PAP): Prezydent 
Truman oświadczył wczoraj na konfe- 
rencji prasowej w Białym Domu, że 
w chwili obecnej nic nie wskazuje na 
konieczność zwołania specjalnej sesji 
kongresu, który jak wiadomo zbierze 
się dopiero w styczniu 1948 r. 

Prezydent powiedział również, że 
nie może Określić rozmiaru pomocy, ja 
kiej Europa może się spodziewać na 
podstawie płanu Marshalia. 

Truman odmówił wszelkich komen- 
tarzy odnośnie kryzysu gospodarczego 
w Wielkiej Brytanii: 

Oświadczenie prezydenta Trumana, 
że nie widzi potrzeby zwołania specjal- 
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Holandia nadal atakuje 

MOSKWA  (obsł: wij; Komumkat 
sztabu armi indonezyjskiej mos}, iż 
w okresie od 8 do ll sierpnia Moien- 
drzy naruszyli rozkaz 0 przerwaniu 
działań wojennych 252 razy: Oddziały 
holenderskie posuwają się naprzód we 
wschodniej i zachodniej części Jawy: 
Lotnictwo holenderskie dokonało 8 na- 
lotów na miasta: _ i 

Ponadto Holendrzy ostrzeliwcją og- 
niem artyleryjskim z okrętów miasta 
nadbrzeżne: 

Jak donosi korespondent . „United 
Pres“ podczas lotu na samolocie nad 
zachodnią Jawa stwierdził, iż Holen- 
drzy zajęli Farut i Faksimalaj. Zaję: 
cie tych dwóch i 6 innych miast nastą- 
piło po wydaniu rozkazu o przerwaniu 
działań wojennych: 


nej sesji kongresu: Przyjęte 
przez członków delegacji 
z dużym rozczarowaniem. Obecnie 


ęarrmęeme > — 


zostało jie ma już żadnych szans na przyspie- 
brytyjskiej |szenie realizacji planu 
—| jakąkolwiek . „specjalną** 


Marshalla lub 
pomoc USA 


zdaniem obserwatorów politycznych —ldła państw Europy: 


poź EZRA 


Wuj Sam pomaga Eur pie 


— 


nie maf giern postanowienie. przewidujące Kwa- 


liiikowaną większość dwie trzecie par- 
lamentu algierskiego w sprawach finan- 
sowych. 

Dalszym przedmioteni ataku jest-<spra* 
wa Miefigumu. Podkreśla sie, że koszto: 
wna wojna. prowadzona pod auspicjami 
socjalistycznego ministra Monteta do- 
prowadziłą do fiaska. 

W odpowiedzi na krytyczne przemo 
wienia sekretarz generalny Guy Mol: 
let przyznał w pewnych sprawach racje 
opozycioniston į usiłował wytłumaczyć 
przyczyny, którę pchnęły francuska par 
tie socjalistyczną na drogę zbliżenia do 
prawicy. 

Następnie Guy Mollet przedstawił spra 
wozdanie z działalności władz naczel- 
nych SPIO. Postawiono wniosek o t- 
dzielenie Molletowi t.zw. „moralnego ab- 
solutoriim*. Wniosek ten został przyję- 
ty wiekszością 3068 mandatów przeciw= 
ko 1.110, przy czym delegaci, reprezen= 
tuiący 606 mandatów wstrzymali się od 
głosowania. 

PARYŻ (obst. wł.) — Sekretarz gene 
ralny francuskiej partii <Socialistycznej, 
Guy Moliet udzielił wywiadu dziennika: 
|rzóowi czeskiemu, któremu oświadczył 
iż pastia socjalistyczna, dochowując wier 
ności uchwałę zeszłorocznego kongresit, 
dąży do współpracy z partią komunisty- 
czną, 

Mollet oświadczył również, iż możli 
| we jest połączenie obu partii pod warun 
| kiem zachowanią zasady pełnej demo- 
| kraci; wewnatrzpartyinei. 


I| WSPÓLNE NARADY 


GOSPODARCZE 
aktywu SL i PPR w woi łódzkim 


Zarząd Wojewódzki S. L. oraz Ko 
mitet Wojewódzki PPR w Łodzi po- 
daje do wiadomości. iż dnia 17.3.47 
roku o godz. 10-ej rano odbęda się 
NARADY GOSPODARCZE AKTY- 
'VU WIEJSKIEGO CZŁONKÓW S. 
Ja i PPR. z udziałem przedstawicie- 
li władz wojewódzkich w nastennja: 
cych powiatach: KOŃSKIE, KUTNO, 
"FOZYCĄ. RAWA MAZOW. 

Zarząd Wojewódzki 
Stenanjętwa Ludoweco. 
Komitet Woiewódzkó 
Polskiei Partii Robotniczej. 


Sukcesy powstańców greckich 
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ień rocesu „izby Kontroli'< 


a dolary sprzedawali wiasny naród 


Współpraca sztabu WiNu z bandami ukraińskich morderców 


KRAKÓW. PAP, Czwarty 
sądowego wypełniły 
Sirzatkowskieqo. 

z zeznań tych wynika, źe kiedy osk. Strzał- 
kowski wyjeżdżał w sprawie reðrąanizowaniaā 
siatki wywiadowczej obszaru północnego, obs 
Sługa kontaktów i łączności przeszła na osk, 
Kota $ Ralskiego Eugeniusza. 

Wraca również sprawa funduszów, jakie osk. 
otrzymał, 

Prok.: Jakie dotacje pieniężne 
dla wywiadu otrzymał oskarżony? 
Qsk.; W listopadzie otrzymałem 
kalczyckiego 4,000 dolarów, 
1946 r, 500 dolarów, 
Oskarżony w swych wypowiedziach 
zmniejszyć ciężar zarzutu szpiegostwa, 
Prok; W aktach sprawy znajduje sie instruk- 
cją wywiadowcza. Czym oskarżony wytłuma- 
czy, że specjalny dział instrukcji zaleca, zbiera= 
nie informacji o Wojsku Polskim i Rosji Ra- 
dzieckiej, 

Oskarżony usiłuje przekonać sad, że wywiad 
dego był politycznym, ale że na skutek starych 
nawyków znajdowały się w mekdunkach rów- 
nież wiadomości z dziedziny wojskowej. 
Prok.: Kiedy i przez kogo Instrukcja została 
wydana? 

Oska Luty, marzec 1946 r. przez WIN. 
Prok: Na”samym wstępie instrukcja poleca 
ybieranie materiałów o koncentracjuch wojsk, 
mohilizacjach itd. Mowa jest również o tym, 
Że jeżeli pewne zarządzenia władz państwo- 
wych wymagają akcji odwetowej należy mate- 
riały tego rodzaju przesyłać najkrótszą drogą. 
O jaki odwel lu chodzi? 

Osk.: Tłumaczy, że słowo „odweł” chwiłowo 
było pozbawione treści. 

Prok.: Chwilowa słowo adwęt było pozbawia 
ne znaczenia, a w przyszłości mogło mieć zna” 
czenie? 

Osku Tak. 

Prk.; Czy oskarżony i kierownictwo wywia- 
du miało świadomość, że szereg zaqadnień Töz- 
pracówanych przez wywiad stanowiło tajemni- 
ce państwową lub wojskową? 
Osk: Przyznaję, że zdawałem 
sprawe. 

Prok W instrukcji mówi się również a „roz- 
pracowywaniu” personalnych władz państwo- 
wych, Co to znaczył 

Osk: (Długo nie może znaleźć odpowiedzi 
wreszcie mówi) to znaczy zidentyfikować prze 
szłość i działalność polityczną określonych 
osób, 

Prok: A informacie takie, Jal 
stka, dokąd wychodzy okna 
wchodzą w ten zakres? 

Osku milczy, 


dzień 
zeznania 


przewodu 
oskarzonega 


dla siebie Í 


ou Niepo: 
7a% w czerwcu 


usiłuje 


sobie z tega 


qdzie kto mie 
sypialni — też 


Prokurator przedstawia również szereg elabo- | = 


ratów z dziedziny wywiadu politycznego (z pa 
daniem adresu działaczy politycznych) t go 
spodarczego m, in. w sprawozdaniu miesięc? 
nym znalazły się odpisy raportów władz iez 
pieczeństwa o walce % bandami UPA, 

Prok: Czy osk. był świadom teqo, że male 
riały te rozszyfrowują działalność władz Boz: 
pieczeństwa w walce z bandami? 

Osk.: Świadom bytom tego. 

w sprawozdaniach tych mówi się także o 
tym że w pewnym przedstawicisjalwie dyjilo+ 
małycznym mówiono Q wybuchu wojny najda- 
lej za 3 miesiące i radzono tym, którzy mogą, 
natychmiast wyjażdżać z Polski, Sygnałizowano 
również, że władze bezpieczeństwa interesują 
się soobą niejakiego Radomskiego, aqenta oh- 
cego wywiadu, 

Prokurator pyta dla kogo 
nie? 

Osk- (z ledwie 
dla Radomskiego. 

Prokurator zadaje następnie pytania, czy 
przejście na pracę inspiracyjna wpłynęło na 
rmianę charakteru sprawozdań? 

Osk.: Ocena nastrojów, jaką dawały sprawo* 
zdania była podstawą do inspiracji. 

Prokurator na potwierdzenie tej tezy odczy= 
tuje prowokacyjne wersje o zalściach antyse= 
mickich, jakie kolportowały sprawozdania üla 
celów inspiracyjnych. 

Osk. Strzałkowski przyznaje, że slosowana 
prowokacje dla osiągnięcia celów inspiracji i 
dodaje „wskazuje na to środowisko, z jakiego 
informacja płynęła”, 

Po kilku dalszych pytaniach na temat pracy 
wywiadowczej, prokurator wnosi o zarządzenie 
tajnej rozprawy ze względu na bezpieczeńs(wo 
państwa. 

Po wznowieniu jawności rozprawy prokura- 
tor powrócił do technicznych szczeqółów pra 
cy i rozdziału kompetencji w biurze studiów. 
W swych odpowiedziach osk, wyjaśnia, że Kot 
prowadził dział polityczna-społeczny, Eugeniusz 
Raiski zaś dział gospodarczy, do nich też nale- 
żały sprawy kontaktów i łączności. Sam osk. 
opracował wytyczne prac wywiadu. Sprawozda- 


to była ostrzeże- 


dostrzeqalnym uśmiechem) 


plarzach z których 4 szły do Niepokolczyckie- 
go, 1 do komórki propagandowej (osk, Łanger) 
1 do komórki politycznej (osk. Karczmarczyk) 


nia biura studiów sporządzana w ośmin | 


* 1 do archiwum, 1 egzemplarz osk. zatrzymywał 


dla siebie. : 
Pak.: Wynika z tego, że sieć wywiadu by- 
ła związana z komórką polityczną osk. Karcz- 


marczyka i komórką propagandową osk. Län- 
gera? 
Oska Tak, 


Oskafżony Strzałkowski opowiada dalej na 
pytanie prokuratora o sposobach działalności 


pm 


wywiadowczej i inspiracyjnej ua terenie stron 
mictw politycznych. 

Prok: O stosunku WIN do PSL była mowa 
wczoraj. Nie będziemy powracać do tej sprawy 
Jak wygląda |echnika wywiadu i inspiracji w 
odniesieniu do inych stronnictw? 

Osk.: W stosunku do PPR oddziaływanie bez 
pośrednie było żadne. Zadania nasze polegały 
na zbieraniu informacji przez „wtyczki”, Do 
WRN stosunek nasz był pozytywny. Do lewicy 
w kierunku rozlużnienia współpracy z PPR co 
Ua SL A SD, był to stosunek podobny jak da 
PPR, 

Z kolei prok. przechodzi do wyjaśnienia sto 
sunków łączących WIN z bandami ukraińskimi. 

Prokurałtor odczytuje interesującą Kotts- 
posdencję między przywódcą bandy UPA 
Krymskim 1 przedstawicielem WIN majorem 
Anteckim, Przywódca UPA. Krymski omawia 
spotkania z przedsławicielem WIN, 
sprawę konspiracji i pełnomocnictw. List swój 
hończy słowami: „Dziękuję za życziiwość, — 
przesyłam szezere pozdrowienia”, 


sprawę 


Odpowiedź =Ahtockiega 
do „Wielmożnego pana Krymskiego, komen- 
danta ukraińskich powstańców”. Fragment 
pisma Auleckiego brzmi dosłownie: „W spra- 
wie nawiazania łączności z panem nie użyło 
pośrednictwa tamtejszej jednostki terenowej, 
uważając, że radzaj sprawy wymaga io čz- 
su bezwzględnej poulnośći 1 wyeliminowania 
wszelkich niedyskrecji. Dla rozproszenia e- 
wentuałnych abaw proponuje: panowie ze- 
chcecie wyznaczyć miejste I termin spotkania 
możliwie blisko Przemyśla. Miejsce spolta* 
nia może być przez panów ubezpieczone w do 
wolny sposób tak co do iłosei ludzi, jak t te 
zbrojenia. Uprawnienia i zakres  pelnomoc- 
nietw naszych delegalów zostanie wyjaśnio: 


Anglicy 


Rada Bezp eczeństwa 

NOWY JORK PAP. Na środowym 
wieczornym posiedzeniu Rady Bezpic- 
czeństwa ONZ, delgat brytyjski Alexan 
der Cadogan rozpoczął dyskusję, pole- 
mizując ze skargą egipskiego Nokrashi 
Paszy. = 

Na posiedzeńiu również zabrał głos 
delegat Polski Suchy. Mówca zwrócił i- 


adresowana josi 


a NE ZEN EPA Ć ZEE ZR ARA . 


ny przy spotkaniu. Proszę o podanie odpowie 
dzi, drogi dojścia, haseł i ewent. wzajemnych 


znaków rozpoznawczych. Zechce pan przy- 
jąć, punie komendancie, wyrazy należnego 
szacunku. Dełegat specjalny — Antecki mà- 


jo.” 

Prok.: Czy osk. zna Anteckiego? 

Osk.. fak. To był członek naszej siatki, 

Prok.: Czy kontakty z UPA nawiązywaae 
były w porozumieniu ze sztabem? A 

Oska Tak. Na jego wyrażne polecenie. 

Prok.: Co oznacza zwrot  Anteckiego, że 
„rodzaj sprawy wymaga to czasu szczęgólnej 
tłyskrecji*? a 

Osk.: Chodziło o nawiązanie kontaktu z 
UPA. Zdają sobie sprawę, że sam fakt nawia- 
zania łączności z UPA zawierał w sobie za- 
rodlek pewnej solidarności, która w przysz= 
łości mogla się przerodzić we współdziałanie. 

Prok. Czy usiłowanie, nawiązania słosun- 
ków z UPA odbyło się za zgodą Niepokol- 
czyckiego? 

Osk,: Na jego polecenie. 

Prok: Czy wiadomo oskarżonemu, że 
Krymski w jednym ze swoich listów mówił, iż 
bierze na siebie zagwarantowanie bezpieczeń 
siwa spolkania, tak jak gwarantowane było 
bezpieczeństwo, kiedy „nasze strony nieruz 
się już stykały”? 

Osk: Antetki nie miał kontaktów z UPA, 
miał jeż nici nawiązane. _ 

Prak.: Na jakiej płaszczyźnie mogło dojść 
tego rodzaju porozumienia WIN z UPA? 
Osk.: Na płaszczyźnie walki z demokracją 
polską i Związkiem Radzieckim, Innej niema. 

Prok.: Czy calą działalność slatki wywia- 
dowczej również miała ża ce] walkę z Polską 
Demokratyczna i Związkiem Radzieckim? 

Osk.: Tak jest: 


ale 


do 


Nr. 22a 


Mea marginesie i 
Faszystowskie Zhrodnie 


Amerykańska agencja prasowa „Associalet 
Press” podaje, że w m.Brunswik (stan Gesr- 
gla) naczelnik miejscowego więzienia, nieja- 
ki Worsey, dokonał po pijanemu potwortej 
zbródni na kalkunastu więżniach-Murzynach. 
Zgromadziwszy ich na podwórzu więziennym, 
Worsey oświadczył, iż zamierza zastrzelić Mu- 
rzyna Bella i kazał mu wyjść z szeregu. Gdy 
Bell sprzeciwił się, Worsey wystrzelił i zranił 
go, a następiiie rozkazał strażnikom więzien- 
nym otworzyć ogień na bezbronnych więź- 
niów. W rezultacie, 7 Murzynów zostało za- 
bitych, zaś sześciu ciężko rannych. Prezes 
miejscowego oddziału „Tow. Ochrony Ludna- 
ści Kolorowej” oświadczył dziennikarzom, że 
mord popełniony na Murzynach w Brunswik 
ma charakter „premedytowanej rzezi”. Wia- 
dze Towarzystwa zwróciły się natychmiast do 
ministra sprawiedliwości z żądaniem przepro- 
wadzenia śledztwa w tej ponurej sprawie. 

W potężnych, bogątych i — demokratycz+ 
nych Stanach Zjednoczonych dzieją się jednak 
rzeczy, których „nie pwstydziliby się, nawet... 
hiilerowcy. Oczywiście, nie uogólniamy tās 
kich wypadków, jak owa rzeź Murzynów- 
więźniów, przeciwnie — stwierdzamy Z satys= 
lakcją, że budzą one żywy i zdrowy protest 
ze strony naprawdę postępowej części spote- 
czeństwa amerykańskiego, ze strony tych, dla 
których jednaką cenę mają krew i łzy Í bia- 
lego | czarnego człowieka. 

Ale mimo to, rejestr wystąpień terorystycze 
nych przeciwko ludności murzyńskiej, zwłażz* 
cza w stanach południowych, jest wciąż jesz: 
cze bardzo obfity i nie można, niestety, po* 
wiedzieć; by oficjalna sprawiedliwość amery- 
kańska była wobec sprawców rasistowskich 
zbrodni dość surowa i bezwzględna. Bardzo 
wielu Murzynów zapłaciło już życiem za pró- 
bę zamachu na białego człowieka. Nie sły- 
chać jednak, by kiedykolwiek biały zbrodniarz 
ukarany został śmiercią za zabójstwo Murzye 
na. Te dyskryminacje muszą wywoływać ko» 
menłarze, mało pochlebne dla „wielkiej de- 
mokracji” USA. B. D. 


inni opuścić Egipt 


może nakazać ewakuac ę wojsk brytyjskich 


wagę na to, że skarga Egiptu zmierza 
do utworzenia takich warunków, w któ 
rych naród egipski mógłby realizować 
swe aspiracje narodowe. Delegat polski 
podkreślił, że pobyt wojsk brytyjskich w 
Egipcie jest sprzęczny z Kartą Narodów 
Zjednoczonych i z uchwałą generalnego 


stwa jest uprawniona do wydania naka- 
zu wycofania tych wojsk. 

Jeśli chodzi o problem Sudanu. dele» 
gat polski oświadczył, że zagadnienie tò 


należy dokładnie przestudiować. Polska 
nie może w obecnym stanie rzeczy 


przedstawić jeszcze żadnego gotowego 


zgromadzenia ONZ. Rada Bezpieczeń- {rozwiązania sprawy Sudanu. 


CZ 


Bezstronny głos o Polsce 


„Daily Telegraph" zamieścił w jednym z| poziom przedwojenny. Dokonywuje ona. obec- 


ostatnich numerów artykuł swego specjalne- 
go wysłannika w Polsce, *isze'on między in- 
nymi: 

„Węgiel polski napływa dzisiaj do załod- 
niałych iabrvk europejskich w ilości 20 milo: 
nów ton rocznie, W 149 roku Polska będzie 
eksportować rocznie 35 milionów tan, Węgiel 
polski jest podsławą rewolucji przemysłowej 
we Wschodniej kuropie, Stało się to możliwe 
dzięki temu, że Polska i jej sąsiedzi po raz 
pierwszy w historii mają rządy prawdziwie de- 
imokralyczne To właśnie wpływa na fakt — 
podkreśla Kartun — że Polską obecnie przo- 
duje wśród tych krajów europejskich, które 
polraliły się uwalnić od niezdrowej zależności 
bid Stanów Zjednoczonych. Podczas gdy Wiel- 
ka Brytania ugina się pod uciskiem ostrego 
kryzysu ckonomicznego, a ite kraje Europy 
Zachodniej znajdują się pod ciężarem proble- 
mów polltyczno = gospodarczych, Polska za- 
kasala rękawy i zabrała się do roboty. Ma 0- 
na do zrobienia o Wiele więcej, aniżeli Kraje 
zachodnie i przy użyciu o wiełe mniejszych 
środków. 

Polste odmówiono  kredyłu dńlarowego, 
Rrak jej maszyn i narzędzi do odbudowy, Tizy 
tygodnie temu Polska wyprodukowała swoje 
pierwsze 12 traklorów. Wszystko jest prze- 
ciwko narodowi polskiemu, a jednak naród 
ten zrobił tak wielki posłęp, 4e w porównaniu 
z nim Zachodnia Europa zaczyna wyglądać jak 
optsider, 

Polska zmienia gospodarczą i polityczna ma- 
pę Europy. Kiedy Poiska rzadzona była przeź 
pułkawników, w niemal feudalnym zacofaniu, 
była opanowana przez przemysł niemiecki, a 
co zatem idzie i przez niemiecką politykę. Ten 
system, stosowany przez Niemców we Wścho* 
dniej Europie i na Bałkanach, który był jedna 
z podsłuw ich błyskawicznych zwycięstw, Z0- 
sta! obecnie zlamany przez polskich górni- 
ków. Górnicy ci, podobnie jak każdy w tym 
kraju, pracują według planu. 

Polska pragnie w ciągu trzech lal podnieść 
standard życiowy pracującej ludności ponad 


nie największego w historii dzieło odbudo- 
wy”. 

Naslępnie Karfun zajmuje się zagadnie- 
niem inicjatywy prywalnej w Polsce, która 
jest — jak podkreśla — popierana przez rząd, 
jako poważny wkład do ogólno-narodowego 
wysiłku — Dalej rozpatruje on ponownie za- 
gadnienie górników polskich, zwracając twa- 
gą, że znajduja się oni pod specjalną opieką 
rzadu. „Górnicy — pisze on — podobnie jek 
wszyscy robotnicy w Polsce, biorą czynny u- 
dział w planowaniu produkcji. Robatnicy pol- 
scy w pełni oceniają wysiłek rządu, który cie- 
szy się ich całkowitym zaulaniem, oraz rozu- 
mieją, jak wspaniułą przyszłość ma Palsha 
przed sobą. Dzięki temu wkładają oni oł- 
brzyfhi wyslłek w swoja pracę”, 

Przechodząc do zagadnienia 
kanych, korespondent pisze: 

„Przyszłość przemysłowa Polski, jak rów- 
nież niezależność polityczna i ekonomiczna 
Polski I jej sąsiadów opiera się w dużej mie- 
rze na Ziemiach Zachodnich. Zamieszkuje je 
obecnie 5 milionów Polaków. Podczas całej 
podróży nie widziałem ani jednego pola, któ- 
re nie byłoby uprawione. Gdy Bevin wygłesił 
w swoim czasie przemówienie, wzbudzające 
watpliwości. co do przydzielania Pałsce na sta- 
le nowych ziem, Zachodnia Polska odpowie- 
działa na to w dwojaki sposób: pozosłaii na 
tych lerenach Niemcy mówili każdemu, że 
Anglia wkrółce zwróci Śląsk Rzeszy Niemiec- 
kiej. Polacy odpowiedzieli na ta pracą w nie- 
dzielę bez dodatkowej zapłaty. Ale Połucy 
wiedzą, co rozumieją również w skrytości 
Niemcy, że nie wystarczy przemówienie Bevi- 
na, aby zmienić nowe granice Polski. Nowa 
gospodarka polska, oparta na niezależności 
przentysłowej, związana jest w dużym stopniu 
z zasobami Złem Zachodnich. Polacy nie wie- 
rzą — zaznacza korespondent aby Bavin 
mógł poważnie myśleć o rewizji granic, adyż 
dzięki tym nowym granicom, właśnie Angiia 
otrzyma obecnie węgiel $ Inne lowary z Fol- 
ski”, 


Ziem Odzys- 


inych zostało na karę śmierci. 


Po przemówieniu delegata Polski Ra: 
dą Bezpieczeństwa odroczyła debaty da 


wtorku 19 bm. 
o z W W W 


Skazanie lekarzy SSowców 


BERLIN PAP. W dniu 14 bm. zapadł 
wyrok w toczącym się w Dachau (ame- 
rykańska strefa okupacyjna) procesie 
przeciwko 31 lekarzom i strażnikom 
obozu koncentracyjnego w Buchenwal- 
dzie. 

22 oskarżonych m. in. komendant o- 
bózu Herman Piaster, lekarz naczelny 
Friedrich Wilhelm oraz zarządzający 
obozem Heinrich Hackhamm — skaza- 
5 oskar- 
żonych otrzymało wyrok dożywotniego 
więzienia. Wśród nich znajduje się Ilse 
Koch, żona b. komendanta obozu, która 
posiadała abażury ze skóry więżniów 
oraz książę de Waldeck, były generał SS 
członek niemieckiej rodziny panującej. 

Pozostali podsądni skazani zostali na 
karę więzienia od 10 do 20 lat. 


Potworny wyczyn 


Czang-kaj-szeka 

MOSKWA (PAP): Jak donosi agencje 
Tass, wychodzący w Hong- kong dzien 
nik „Chuan + sjan + bao — powołując 
się na źródła zbłiżone do tajnej policji 
w Czang - Czau komunikuje, że więk- 
szość studentów uniwersytetu areszto= 
wanych przez władze została zamordo 
wanych: Naoczny Świadek opowiada, 
że studentów tych wrzucono do głębo* 
kiego stawu, gdzie utonęli: Staw ato- 
czono drutem, aby uniemożliwić, oflaz 
rom ratunek: 


« >. 14 J 
Pariasi żądają praw 

MOSKWA, (obsł. wl). — Z Delhi donosm 
iż przewodniczący Ogólnofndyjskiej Federe- 
cji Niżnyen Kast, tzw. „nietykalnych” (parier- 
sów) oświadczył, że fedetacja nie weżmie 
udziału w obchodzie „dnia niepodleglości” 
„Nietykalni” — oświadczył on — nie otrzy 
mali żadnych praw w zwiqaku z ulepodlagiu 
cią Indii. 


tia 


Dalsza likwidacja powojennych anomalii 


Agłoszona kilka dni temu amnestia towa- 
rowa jest uzupełnieniem i logiczną konsek- 
wencją uchwalonej przed tygodniami amnestii 
kapitałowej. Idzie o to, że ta część kupiec- 
twa polskiego, która bała się i nie chciała 
ujawnić źródeł posiadania swych wielkich ka- 
pitałów powojennych, bała się również i nie 
cheiała ujawnić źródeł posiadania wielu ze 
swych towarów z okresu okupacji. Trzeba 
więc było zrobić jeszcze jeden krok naprzód na 
drodze do unormowania stosunków między 
państwem a sektorem prywatnym: po stwo- 
rzeniu warunków prawnych dla legalnego 
wyciągnięcia kapitałów ze schowków, trzeba 
było również stworzyć warunki prawne dla 
legalnego wydobycia towarów spod lady. 

Tak narodziła się ustawa o amnestii to- 
warowej. 

Ustawa określa zasady, według których 
mają być uregulowane sprawy pozostałych je- 
szcze u niektórych kupców remanentów po- 
niemieckich, oraz towarów, co do których ku- 
piec nie może wykazać się rachunkami, gdyż 
przeważnie pochodzą one z wątpliwych źródeł, 

_ W porozumieniu z przedstawicielami ku- 
piectwa polskiego, Ministerstwo Przemysłu i 
Handlu ustaliło listę towarów objętych amne- 
stią, Lista ta wyszczególnia szereg wyrobów 
chemicznych, gumowych, instalację elektrycz- 
ną, szkła optyczne, instrumenty lekarskie i 
dentystyczne itd. 

Z amnestii towarowej można korzystać do 
15 września. Do tego czasu kupcy, którzy 
pragną ujawnić swe remanenty, powinni spo- 
rządzić odpowiedni wykaz i przesłać go Iz- 
bie Przemysłowo - Handlowej. Cena na uja- 
wnione towary zostanie ustalona w drodze 
porozumienia Izby Przemysłowo - Handlowej 
z odpowiednim zrzeszeniem branżowym ku- 
piectwa polskiego. 

Amnestia towarowa — to jeszcze jeden 
krok ze strony rządu, uczyniony po to, by 
dopomóc kupiectwu polskiemu wysupłać się 
z powojennej gmatwaniny i anomalii i ulżyć 
mu — przyznajemy — w ciężkim procesie mo- 
ralnego i społecznego przeorientowania się i 
dostosowania się do obecnej rzeczywistości. 

Amnestie towarową charakteryzuje ta sa- 
ma myśl, która cechuje amnestię kapitałowa 
i amnestię dla podziemia reakcyjnego. Nie 
kąpitulujemy przed reakcją ani na krok i nie 
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ustępujemy. jej nic ze swego programu. Prze- 
ciwnie;: wciąż rozwijamy naszą ofensywę lü- 
dową. Ale wierni „modelowi gospodarczemu 
Polski dwusektorowej: uspołecznionej i pry- 
watriej, uwzględniamy zarazem słuszne i u- 
sprawiedliwione potrzeby sektora prywatne- 
go. „Nie chcemy go zniszczyć, dajemy mu 
możliwości egzystencji i rozwoju. ale stanow- 
czo chcemy i musimy go przebudować. Ku- 
piec musi się przyzwyczaić do myśli, że Pol- 


ska się zmieniła, że dziś on í jego prawa sto- 
ją pod kontrolą społeczeństwa i że to społe- 
czeństwo w ramach swego ogólnego dochodu 
i zamożności, wyznaczy i jemu marżę jego 
zysku. 

Im prędzej kupiectwo zrozumie nową sy- 
tuację Polski i włączy się w ogólny nurt ży- 
cia naszego państwa, tym prędzej nastąpi 
ogólna stabilizacja stosunków gospodarczych 
w kraju. Jerzy Nawrot. 


Zwycięski wymi lcczzzappumii © chieb 


Z rozmachem i energią rozwija się produkcje 
we wszystkich dziedzinach w Polsce. — Oła 
odbudowane z gruzów zakłady d. Ceqielskiega 
pod Poznaniem wypuściły 1001-na lokomoły: 
wę ze swych warsztatów; 
EP TYET EPEE MY TY A W LE YJ A A 


Pomyślne urodzaje w ZSRR 


Związek Radz. ma dość chleba dla siebie - i dia wyrównania deficytów państw sąsiednich 


Podczas gdy Departament Słanu USA za-; rywalizacja między 
powiada wstrzymanie eksporlu zboża amery-|chłopami o osiągnięcie najwyższej produkcji i 


kańskiego do krajów, które nie przystąpiły do 
planu Marshalla, a w tej liczbie i Polsce, nad- 
chodzą pocieszające wieści ze Związku Radzie- 
ckiego o pomyślnych urodzajach w tym roku. 
Szczególnie pomyślnie przedstawiają się uro- 
dzaje w republikach azjatyckich, na Krymie i 
na Kaukazie. Nieco gorzej, ale również op- 
tymistycznie, oceniane są zbiory na Ukrainie 
i ną Białorusi, 

Już od jesieni roku ubiegłego podjęte zo- 
stały kroki w cełu podniesienia dyscypliny 
pracy w kołchozach i zapewnienia należnego 
poszanowania w społeczeństwie dla pracy 
zbiorowej. Władze partyjne ze swej strony 
uznały walkę o chleb dla ludności za najważ- 
niejsze zadanie państwa i narogu i wysłały na 
wieś tysiąceaktywistów, którzy mieli za zada- 
nie dopilmowanie, aby plan państwowy w za- 
kresie produkcji zbóż był w całości zrealizo- 
wańy i aby wieś otrzymała w porę niezbędny 
sprzęt jak: traktory, maszyny rolnicze, narzę- 
dzia, nawozy sztuczne itd. 

Przez szereg miesięcy prasa zamieSszczała 
nadsyłane z terenu „listy do towarzysza Sta- 
fina”, w których  kołchoznicy zobowią- 
zali się uroczyście do wykonania, 
przekroczenia planu państwowego. Szlachetna 


a nawet 


kołchozami i poszczeg. 


uzyskanie odznaczenia zdszczytnego: „Boha- 
ter pracy socjalistycznej”, kawalera „Orderu 
Lenina”, lub „Czerwonego Sztandaru”, przy- 
czyniły się do niewatpliwego zwycięsiwa zd- 
kończenia kampanii o chleb. Oczywiście, de- 
tydującą rolę odegrały tu sprzyjające warun- 
ki atmosferyczne oraz usprawnienie zadopa- 
trzenia wsi w maszyny rolnicze, nawozy i af- 
tykuły codziennego użytku. 

Pomyślne urodzaje w r. 1947 usuwaja (r0s- 
kę o chleb, który, podobnie jak u nas, jest 
tam podstawą wyżywienia kraju i jednym z 
najważniejszych czynników w odbudowie ży- 


cia gospodarczego. W związku z tym już mý: 
wi się o zniesieniu racjonowania chleba, ce 
stanowiłoby poważny krok w kierunku nor- 
malizacji stosunków powojennych. 

Wiadomość o pomyślnych urodzajach w 
ZSRR witają również z zadowoleniem państwo 
sąsiednie, gdzie deficyt zbożowy jeszcze ist 
nieje. Powód do zadowolenia ma Czechosło: 
wacja, która otrzyma w tym roku 200.000 ton 
pszenicy w ramach umowy handlowej, oraz 
Rumunia, która ma obiecane 80.000 ton. Nie 
jest również wykluczone, że W, Brytania o- 
trzyma w drodze wymiany za swoje towary 
1 milion ton pszenicy. 
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Usprawnienie pracy i oszczętność kosztów 


Ceniralizacja zaopatrzenia 


W ramach Dyrekcji Przemysłu Konfekcyj- 
nego utworzone zostało Biuro Magazynów Za- 
opatrzenia, kłóre w sposób scentralizowany 
zaopatrywać będzie cały przemysł koniekcy j- 
ny w Polsce w tkaniny ł dodatki krawieckie, 

Do niedawna każda fabryka posiadała swój 
własny, rozbudowany wydział zaopatrzenia. 


Krok naprzód 


Na marginesie wspólnej Konferencji PPRiPPS w Wimie 


W myśl uchwał ostatniej wspólnej narody 
aktywu PPS i PPR w Łodzi, ódbywdją się 0- 
becnie terenowe zebrania członków PPR i PPS. 
Pierwsza Wspólna konferencja przypadła w 
Wimie. Zarówno referaty, jak 1 dyskusja 
świadczą o tym, że wspólne zebrania stają 
się zwolna swego rodzaju parlamentem ro- 
botniczym, na którym najbardziej uświadomio 
na część załogi obraduje nad ważnymi i is- 
totnymi sprawami fabryki, obchodzącymi 
faktycznie wszystkich robotników i pracown$- 
ków terenu. Jałowe I małoważne spory zani- 
kają. Na tch miejsce towarzysze — zarówno 
z PPR jak i z PPS — stopntowo próbują — 
stawiać zagadnienia partyjne, tyczące eię 0- 
bu organizacj! — jak czystość szeregów, róż- 
nice fdeologiczne, sprawy codziennej prak- 
tycznej pracy. | 

W wyczerpującym referacie tow. Zawiejc, 
przedstawiciel WKPPS, włele miejsca poświę- 
cił sprawie oczyszczenia szeregów partyj- 
nych ed elementów szkodliwych, wrogich i 
obcych idel socjalistycznej. Wzywał towa- 
rzyszy obu partii do czujności, gdyż elemen- 
ty te są poważną przeszkodą W budownic- 
iwie Polski Ludowej. 

Tow. Baranowski — referent PPR w cie- 
kawym 1 treściwym referacie uzupełnił wy- 
wody tow. Zawiejł, kończąc wnioskiem, że z 
własnego doświadczenia wiemy, iż w toku 
pracy i współpracy znika wszystko to, co 
dzieli, a zostoje wspólna fdea, która łączy i 
do której obie marksistowskie partie dążą — 
socjalizm. 

Wokół tych dwóch referatów rozwinęła się 
dyskusja, ale już w nowym charakterze. Tow. 
Brodzki, dyrektor naczelny zakładów iłustru- 
je cyframi, w jakim stopniu poprawił się stan 
produkcji na kilku oddziałach na skutek do- 
brej, jednolitofroniowej pracy i lle jeszcze 
pracy t wspólnego wysiłku potrzeba, by fa- 
brykę postawić na należytym poziomie. 

„Walka o wydajność, intensywność 1 ja- 
kość produkcji wymaga nie tylko wkładu na- 
szych kwalitikccji — mówi między lnnymi 
tow. Brodzki — ale również naszego entuz- 
jazmu, który potrafi przełamać największe 
przeszkody. Pojedyńczy człowiek nie da ra- 
dy. Zespołowa praca daje dopiero najlepsze 
wyntki. Zespołową pracą może i musi pokle- 
rować najświadomszą część załogi, a więc 
obie organizacje PPR i PPS”, 

Od jutra zaczynamy — realizować jedno- 
lity front przy warsziałoch — mówi tow. Merk 
— sekretarz PPS Wimy. — 20 procent pracu- 
jących Wimy stanowimy, my, peperowcy i pe 
pesowcy. Pamlętujmy, że pozostale 70 pro- 
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cent załogi palrzy na nas i na nas się wzo- 
ruje. Pracujmy tak przy warsztatach, by swa- 
im entuzjazmem pociągnąć całą załogę. W 
tym sensie rozumiem jednolity front. Bedzie- 
my mieli taki dom, jaki sobie zbudujemy". 
Tow. Ryż, najmłodszy z dyskułantów wy- 
kazał swoim krótkim przemówieniem, że do“ 
skonale pojał istote jednolitego frontu, f że 
próbuje «wyciqgnać praktyczne wntoski. „Je- 
dnolity front w naszej sytuacji obecnej ma 
jako jedno z naczelnych zadań, stać się 0d- 
skocznią do realizacji trzyletniego planu, 
Przede wszystkim my, peperowcy i pepe- 
sowcy, musłmy radykalnie zmienić nasz sło- 
sunek do pracy. Należy myśleć o pracy ka- 


iegoriaomi państwowymi. Czas najwyższy, 
byśmy precz odrzucili nawyki z czasów sa- 
nacyjnych i okupacji, Gdy zrobimy ło, zmie- 
ni się stosunek do pracy całej załogi. By spra 
wy produkcyjne należycie omówić, powinnis- 
my także wspólnie zbierać nasze koła od- 
dziołowe. Zacznijmy pracować wspólnia čO- 
dzień, a nie od święta”. 


1 Wielu mówców zabierało jeszcze głos w 


dyskusji, Mówił tow. Błaszczyk, sekretarz PPS, 
tow. Wojciechowski, Miłaszewski I innt. Przy- 
jeta jednomyślnie rezolucja jest konkreimym 
wyrazem wszystkich poruszonych spraw ortaz 
wytycznych dolszej pracy. 


ems 


8. Beatus 


Przemysłu Konfekcyinego 

Poszczególne fabryki, starając się o przydzia- 
ły, konkurowały ze sobą, probując ubiec jed- 
na drugą. 

Dzięki powołaniu do życia Biura Zaopa- 
trzenfa, ulega powaźnemu uproszczeniu apa: 
rat zaopatrzeniowy w przemyśle konfekcyj- 
nym, 

Nowopowstałe Biuro Magazynów Zaopa: 
trzenia zawierać będzie z Centralą Tekstylną 
umowę o dostawę tkanin i dodatków. 

Magazyny, które zorganizowane zostaną: w 
Łodzi, Poznaniu.i Wrocławiu, odbierać będą 
w Centrali Tekstylnej zamówione towary i 
rozdzielać je zgodnie z nakreślonym planem 
pomiędzy poszczególne zakłady produkcyjne. 

Magazyny zaopatrzeniowe badać będą za- 
razem we własnym zakresie jakość otrzymy* 
wanych tkanin. 

Reorganizacja zaopatrzenia przemysłu kon- 
fekcyjnego spowoduje niewątpliwie jego u- 
sprawnienie. Niezależnie od tego przyczyni 
się ona do zmniejszenia aparatu urzędniczego: 

Scentralizowanie zaopatrzenia umożliwi 
także upłynnienie remanentów towarowych, 
znajdujących się dotychczas w poszczegól- 
nych fabrykach, co z kolei przyczyni się da 
wzrostu ich rentowności. 


Ziazd przemysłowy w Szczecinie 


Bilans osiągn 


Cały przemysł polski, a przede wszystkim 
przemysł Ziem Odzyskanych stoją już pod zna 
"kiem zbliżającego się Zjazdu Przemysłowego 
w Szczecinie. 

Zjazd, jak wiadomo, rozpocznie się dnia 7 
września i trwać będzie trzy dni. 

W zakrojonej na olbrzymią skalę imprezie 
gospodarczej wezmą udział liczni uczestnicy, 
rekrutujący się przede wszystkim spośród per- 
sonelu kierowniczego, rad zakłądowych i ak- 
tywu gospodarczego Ziem Odzyskanych. 

Zjazd odbywać się będzie pod hasłem zer- 
wania z dorywczością, z metodami improwiza- 
cji i prowizoryczności i przejścia do długody- 
siansowego planowania gospodarczego. 

Utrwalenie polskości na Ziemiach Odzys- 
kanych wymaga przemyślanej i daleko na- 


_ s a s_e 

ięć i plany przyszłości Ziem 
przód wybiegającej koncepcji zagospodarowa- 
nia tych ziem i ostatecznego związania ich z 
Ziemiami Dawnymi w jedną całość. 

Konieczność harmonijnego i planowanzgo 
rozwoju całej naszej gospodarki, konieczność 
wzajemnego uzupełniania się różnych okrę- 
gów przemysłowych i rolniczych Polski Współ 
czesnej to zadanie przekraczające ramy 
płanu trzyletniego, to problem obliczony na 
długie lata. 

Tym niemniej czynniki kierujące naszej 
gospodarki uznały, że nadszedł już odpowie- 
dni moment i że można już formułować zada- 
nia, stojące przed nami w tej materii, 

I dlatego nie jest przypadkiem, że Zjazd 

| nie Szczeci odbywać się będzie w Szczeci- 


nie, Szczecin — stolica Pomorza Zachodnie- 
go, predystynowany jest do odegrania roli na- 


Odzyskanych 


szego głównego portu węglowego i głównegć 
ośrodka tranzytowego w kierunku na Czecho= 
słowację, Węgry i Rumunię. 

Jego zaś zaplecze — Pomorze Zachodnie, a 
w pewnym stopniu również okręg mazuzski 
powinny się słać bazą zaopatrzeniową dł 
przemysłu polskiego. 

Te rolnicze okręgi, w myśl przewidywań 
powińny się stać w pierwszym rzędzie dostaw 
cą lnu i konopii dla przemysłu włókiennicze- 
go oraz dostawcą nasion oleistych i innych 
roślin przemysłowych. 

Są to, oczywiście, tylko niektóre spośród 
licznych problemów, które rozpatrywane będą 
na Zjeździe Przemysłowym w Szczecinie, ale 
i one wystarczą, by naświetlić doniosłe zna- 
czenie tej imprezy. L 
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interpelacje naszych Czytelników 


Szanowna Redakcjo” 

Na postoju PKS przy ul. Zwlrki Nr 7 panu. 
je wielki nieporządek, Sprzedaż biletów ioz- 
poczyna się dopiero na pół godziny prz d o- 
dejściemm autobusu, i to tylko przy dwóch 0- 
kienkach, Ponieważ w tym samym czasie od- 
chodzą aułobusy w różnych kierunkach, ścisk 


przy kasie jest taki, że szczęśliwy posiadacz 


PKS nie szanuje ludzkiego czasu 


Kiletu odchodzi od niej po pzostu zmaltreto- | niej, lub też uruchomić więcej okienek kaso- 


wany t mokry od potu. Panuje tu wszechwład 
nie prawo: „kto silniejszy, ten pierwszy”, więc 
ten, co nie ma dość silnych łokci (kobiely i 
dzieci) odchodzi częstokroć z niczym po kil- 
kugodzinnym czekaniu, wg- 
Czy nie można by udogodnić sprzedaży Bl 


ietów? Można by sprzedaż rozpocząć wcześ- | 
— Aa ii 0 M l | nc KŻ lk Pr ink TT 


wych, ewentualnie zezwolić na wykupywanie 
biletów podczas samej Iuzdy. 

Czas ludzi pracy jest przecież drogi 1 nie 
należy zmuszać wszystkich, aby go bezuży- 
tecznie tracili przy kasie PKS. 

Stała czytelniczka „Głosu Robotniczego 


Str. 4 


W mrokach niewiedz 


Studenci 


Test tch coraz mnułej. Kurczą śi4 z każdym 
dnióm szeregi „nisprzejednunych”. Ale pres- 
cież sq jeszcze nieszcześliwi, otumanieni przóz 
piwejącą śliną wściekłości propłiudcndę ródk- 
cyna. którzy zwiókają, czskója, sami nie 
wisrzóc né co t po co. 

PEPR — z irónicznym uśmiechem mówiś 
dziś tysiące zwabłonyćh do tśj orgoniżacił: 
ei „polski korpua przygnśbienia i rozpaczy" 
Bowiem każdy ośrodek PKRPR-u to siedztbń 
ludzi, pograżonych w ósłóiecznój TOzpóczy, 
ludzi bez jutra, Nie ma pracy. nið ma zarób- 
ków, nie mm chwili jaśniejszych, a co gorsza 
nie mó nad nimi polskiego nieba... 

Wśród óżrodków PKPR- wyróżńia sta sło- 
nam depresji t beznadziejności mieszkańców 
jeden: Pollsh Students Centre, Przód kilku za 
ledwie laty byli tò młódzi zapólkńcy, patní 
wiary we własne stły, w zwycięstwo, w przy: 
szłość. Wólożyli o Polske, Przórwótlj taukó, 
porzucili uniwersytały, By walczyć Bód Tò- 
bruktóm, Nórwickiem, nod Anglia | Francia 
Zły los | manowce anderzowskiej próbagan- 
dy zapedziły ich do tego obozu. 

Mieszkańcy obozu ło studenci, Jast wśród 
nich wielu taktch,. którzy byli na uniwersyte- 
iach zńledwie jeden rók. Dużó jest słudóńtów. 
którym brekuje dn dyplomu rók lub nawet 
kilku mies. Sa wfec chemicy, którzy pó roku 
siudtów otrzymaliby tyłuły magistrów, sa ma 
dycy, których tylko egzomińa dzielą od ty- 
tutu lekarza i prawa praktykowania, 

Poprzyjeżdżali z różnych frontów, z róż: 
nych państw w końcu ubięgłego roku, 

Zwabiła ich perspektywa studtiów w An- 
alit. obietnice oficerów andersowskich, któ- 

szy w imfeniu „wodza” t „prezydsnta” stwier 
Bzali, że angielskie uniwersytety czekaja na 
alci. Przyjschalt į prawde poznal! dopieto na 
miejscu. Byl] wszędzie, w Edynburgu i Glass- 
gow., w Liysrpołu t Mandostrze, w Lońdynńie 
t Hull.. wszędzie. Skłodali podania, prostii, 
domagali sia, i., zaledwie kllkudniesięcin da- 
stalo sie Na studia, Reszta musiała pojschać 
do obozu. Reszla — to było powyżej 2.000 0- 
sób. 

Ta właśnie reżzta żyje przeważnie w „Po 
fish Students Canira". Ich sny O studfach nią 
gkókczyły. Na angielskich uniwarsytetach 
mlojse dla nich nie ma. 

Raz zdarzyło się fm przeżyć kilka chwtł „hu 
moru”. Komendant polski, dygnitarzyna, küt- 
czowo dziarżacy sie złudnej władzy oboza* 
wej, wygłaszał przemówienio nawołujące du 
wytrwania, do alerpliwości, do ofiar w imię... 
ojczyzny. Z setek ust roziegały sią ironiczne 
uwagi, których „dygnitarz” starał się nie 
alyszeć, 


bez uniwersytetu 


Dla Polaków nie ma nauki w Anglii — Tragiczne skutki zakłamanej propagandy 
andersowskiej — Młodzież oszukana — Żałósny obóż 


Mówtł on lakże o utworzsniu uniwśreytetu 
w óbosie. I tu odpowłsdzicł mu tłum wybu- 
chem śmiśchu į gwizdrinia, Jak można mówić 
o untwersyłeciś w takich wórinkach?” — wo- 
łaj studsnol 7 

Kres tym mrzonkom położyła koinieja bry- 
łyjska z Urzędu zatrudńienia Zwiśdałło ono 
niedowno obóz t orzekłą, że o śłudiach nie 
ma co myśleć, Ańglia potrzebuje nie obcych 
uczonych dle fhrych rabołników. „Szukajcie 


pracy” — oświgdczy) przewodniczący kami- 
sji] „To samo dolyczy | pana" — zwrócił się 
do komendania — Poiiko! Obóz będzie zli- 
kwidoweiny, 


Tylko, żę z łą pracą łeż nis jes! łatwa. Ni- 
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Dwaj gwiaziiorzy 


y o kraju 


gdy nis wiadomo, czy robotnicy tabryki siè 
gqodzó, czy do zwidaku przyjmą. Wręśzćjć. 
krzecjóż każdy z lych ludzi marzył o inńól 
pracy: — lekórza, tnżyńiśra, adwokata, ap- 
lekarza, 

Błudźneł maja więc pójść do kopalń, Tak 
chce gén. AndeiE, 

Studenci polscy nie rzyłuja Gazel z kraju. 
wiólu z nich dótąd dié wie, gdziś 1 Jdkić u- 
niworżytely w Polścć istnieją, jacy prółażótn- 
włe wykiądają. Emiuracyjni „dyśnitórze” óli- 
ćzyl 16h riskiem niewiedzę o ktaju. Ale trok 
len ptzejaśnia się córaz btrdziej. Ludżźie wra- 
cają, chcą wróbić | wróżą dó kraju. , 

L. MARSE!. 
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ALUMINIUM ZMNIEJSZA SIŁĘ PROMIENI 
SŁOŃCA 


W szkołe higieny i medycyny tropikślnej 
w Londynie przeprowadzano w oztśtnich czą- 
sach doświadczónia, które wykazały, że wsłąd 
ka z ciónńkiój płytki ślumiiłowej. włożóńa w 
hèlm, używany w strefach tropikalnych, d- 
działywa wydatnie na zmniejszenie siły pro- 
mieni słonecznych. Temperatura wświątrz 
Kełfnu, wyłóżonego aluminium, była żawżze 
niższa od tój, która wytwarzałą sią w hełmie 
z dotychczas używanymi wkładkami: 

Na zasadzie tych doświadczeń dowództwo 
wojsk angiślskich w Afryce wprówadziła dlo 
kilku oddziałów słaciónawanych w pusty. 
nówe hsłóły z aluminiowymi wkładkami, Hel: 
my te wykazały znakomite zalety i nisbawór 
mają być wprowśdzone we wszystkich óg: 
działach kólónialnych  Ustalónó również, z 
aluminium można bódzie użyć do baraków 
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Drogi szcezęśliwszega futra 


fiimu — 


komunistami 


Gary Cooper i Tyrone Power odważne hroną swych przekonań 


Na czołowych miejscach tzw. „czarnej l> 
ity” akłórów filhówych Hollywoód zńajdnią 
sie dwaj Słynni gwłazdorzy: Gary Cóoper I Tv* 
rane Power. Zśjmująca się obecnie „lojalno- 
ścią” artystów ćkrańu komisja, wyznaczona 
dla zwalczenia wpływów komunistycznych w 
USA, w stosunku dó tych dwóch gwiazdorów 
ma konkretne zarzuły. Tu już nie chodzi ó u- 
dział w filmie społecznym czy nawet prora“ 
dzieckim — ci dwaj artyści otwarcie przyzna- 
ją się do swych pogłądów i aktywnie uczest- 
ńiczą w działalności komunistów amerykań- 
skich. 

Reakcioniści z komisji. drżąc o losy kapi» 
tatu Wall Streśl, ż oburzeniem piętnują zacho- 
wanie tych dwóch aktorów. Prasa hearstow- 
ska piwa zółcią | sżkdluje ich, ale na wiócej 
nie może sobie pozwolić. Wszelkie zamiary 


„dalekojdących kańsekwencji rozbijają się ò 
solidarność — artystów Hlmówych i ich pòpu: 
łarność na cułym świecie. 

Gary Coopór był jednym z uczestników 
walk o wolność Hiszpanii, za tó rhcieli mu już 
dawniej odwdzięczyć" się prokuratorzy ġe‘ 
nerała Franco: Ostatnio Cooper występował na 
wiecu w Filadelfii, który sdbywał się w związ- 
ku szłandaru filadelfijskiej Federacji Komuni- 
stycznej. Na wiecu tym zgromadziło się ponad 
90 tysięcy osób. 

„Być komunistą oświadczył Cooper — 
jest w dzisiejszych czasach największym za- 
szczytem Gdyby cały świat nalóżyrie żrożu- 
miał czym jesteśmy, my — kamuniści, nie zna: 
lazłby się ani jeden człowiek, który ośmiejithy 
się powiedzićż, że komuniści są wrogami pý: 
koju í ludzkości, Ten, kto chce coś mówić o 


KWYKCEEOFOW OOOO NEPA PTTOCEYCEJONYYCNY PETE FP EPERE PHEROE VEPE VPAOPOREOCEKOPEGTETOOEEA 


Zbrodnie nad Tamizą 


Wzrost przestępczości w Londynie 


Według raportu Sir Harólda Scola, komi- 
garza policji londyństis', ilość zabójstw, 
napadów rabunkowych I Innych przestępstw 
wzrosła znacznie w okresie powojennym w 
Londynie i innych miastach Wielkiej Bryta- 
nii. 

Przestępstwa popółniańne są wo wielkiej 
mierze przez dezerterów, których liczba sięga 
20.000. Z tego 9 proc to element zbrodniczy 


przestępstw, 
kańców, przed wojną przeciętny stosunek ten 


(miedz 14 -m 20-stym rokiem życia), którzy 
nalszą do hand 1 szaiek qantjsterów, 

W  Londynia aresztówanó w clagu raku 
4452 dzieci poniżej 13 lat, które dopuściły 


się poważniejszych wykroczeń przeciwko pra 
wu, f 


- W sumie popełniono w 1946 roku 127.796 
cò wynosi 16 na tysiąc miesz- 


wyrażał się 10 na 1.000 mieszkańców, 


kómuńiżźmie, muśi naszą ideg póznać”, 

W ostrych słówach napiętnówał zńany af- 
tysta politykę rządzących sfér, które z granil 
fałszywie przedstawiają społeczeństwu, co Jes! 
grożne dla pókoju, a co i któ stoi na jógn 
straży. Ogrómne bogactwa, którymi dyśpo* 
nuje Ameryka, powinny. być dostępne dla 
państw, zniszczonych przez faszyzm. Coope 
napigtnował ustawy antyrobotnicze, używanie 
przez policję gazów łzawiących podczas straj: 
ków itd. 

Aktywnym działaczem komunistycznym jes 
także inny popularny | bardzo „Kasowy'” srty 
stå, Tyrońć Power. „Jest on cżłonkiem sēkrj 
„Engełs” amerykańskiej Partii Kominńisiyc? 
nej. Owiewa go sława bohaterskiego lotnika 
gdyż podczas wojny był kapiłanem lótnictwo 
USA. Olrzymał on szereg wysokich ódzńA 
czeń za kampanię nad Pacyfikiem. Tyrone Po 
wer posiada także wysokie odznaczenia (ugo 
słowiańskie za udział w walce partyżanckiej w 
Jugosławił, 

Na kongresie komunistycenym Carsot 
City, który się odbył w lulym br, Tyrone Fi 
wer przewodniczył obradom. W wywiadzie 
udzielonym przezeń wówczas prasie ośw.śd 
czył oñ, iż jóśt komunisią głęboko przesón” 
nym o słusżności swych poglądów i ideałów 
„Zostałem nim — siwierdził artysta — pan'e 
waż doszadłem do wniosku, że tylko la dtor 
prowadzi do zbudowania świata na nówyg” 
podstawach ł póżwali stworzyć nowe, 6z0z8/' 
liwe społeczeństwo”, 

Mimo, iż komisja wyznaczona przez Tm 
mana, ma tak bardzo obciążające obu artystów 
materiały, nie odważa się ońa wystąpić prze- 
ciw nim. 


w 


Kiedy eskadra znajdowała się nad El- 
basanem., Quel nagle poczuł się niedob- 
rze: zabolał go brzuch. zaczęło go nu- 


dzić, Poczuł zawroty głowy. Samoloty 
krążyły nad obłokami na wysokości 12 
tysiecy stóp. Hacky wprzedzał, że praw- 
dopodobnie spotka ich szereg niespodzia 
nęk, ale Quell, mimo to. był bardzo zdzi 
wlony, gdy zobaczył na horyzoncie zbli 
Żaiącą šie do nich wielką eskadre nié- 
przyjacielskich „KR - 42". Włosi zata- 
czali wielkie półkole, trzymając się na 
wysokości 15.000 stóp. Mieli niewątpli- 
Re przewage zdyż znajdowali sie nad 
nimi, 

— Ścieśnić szeregi! — krzyknął Hac- 
ky do mikrofonu. 

- Kiedy „42“ zaczeły sie zbliżać, Angli- 
cy podnieśli się na większa wysokość. 
Wypadki rozgrywały sie błyskawicznie, 
Nagle Quell poczuł muśniecie skrzydeł 
włoskiego pościgowca. Jego „Qladiator“ 
aż się zatrząsł i raptem nad jego głowa 
zsświstały Kule. Z trudem, błyskawicz- 
nym ruchem wyrównał samolot i zoba- 
czył Włocha tuż przed soba, na odległo 
ści jakichś 40 metrów. Był otoczóny ze- 
wszęd przez wrogów. Sytuacja była mo 
cno nie ciekawa. Zróbił ryzykowne „sal 
to mortale' i znalazł sie nad Włochaitni. 


A ; DN M ZA Lim 


Wtym zobaczył przeszło dwadzieścia 
pościzowców atakujących iednego gla- 
diatora". Pośmieszył na pomoc. Lecz już 
było zapóźno... 

Z angielskiego samołotiu spuścii się na 
spadochoronie lotnik. I tu Quell ujrzał 
coś strasznego. Jeden z „KR — 42" zbli 
żył sie do $padajacego na ziemię lotni- 
ka i wypuścił celując do niego. długą 
serię z CKM-u.. Anglik bezwładną masę 
runął na. ziemie. 

Quell zatrzesł sie cały na widok tego, 
co sie przed sekundą działo. Przecież 
to zbrodnia, to. postępek wbrew wszel- 
kitin przepisom elementarnym wojny. 
Rozgorączkowanym wzrokiem wodził 
oczyma za „KR — 42", który rozstrze- 
lai spadóchroniarza w powietrzu. | na- 
gle znalazł go w pobliżu, Strzelał jak o* 
petany, lecec wprost na wroga. Atako- 
wał go zewsząd, nie myślac wcale o so- 
bie.. Nagle wściekłość jego zamieniła 
się w lodowy, pełny zawzietości spokój 
— zobaczył, jak Włoch, cały w płomie- 
niach. spada na ziemie, 

„Któż to zginał z naszych?" — zasta- 
nawiał się przez cały czas Quell, — Ko- 
góż to rozstrzelano w ten bestialski spo 
sób? W ogniu walki nie mógł sie zorien 
tować czyj „Gladiator“ padł ofiarą Wio- 


chów. Dusiła go wściekłość na samą 
myśl tego Hikczemnego czynu. Aż łzy 
stawały mu w oczach. gdy myślał o wło 
skich bandytach, Zemsta w postaci stra 
conezo przez niego pościgowca wyda 
wała mu siś za małą. Była niczym w po 
równaniu z tragiczną śmiercia kolegi. 
Żałował, że nie widział ostatnich chwil 
strąconezo przez niego włoskiego lot- 
nika. Mėgthy sie przynajmniej nasycić 
widokiem iezo śmierci — Gdyby byi 
bliżej mnie. wsadziłbym mu kule w plê- 
cy! — zaciskał bieleiące wangi. Quell. 

Ledówał ostatni. Bolesne skurcze ści- 
skały mu żoładek. Osłabiony wyszedł z 
kabiny. Chwiejsc sie, dotknął stopą zie- 
mi. Redger i Wiliams, znajomni tech- 
nicy, podbhiegfi do niego. 

_'— Czy pan ranny. mister Quell? 
troskliwie zapytał Redger. 

—Nie. Tylko boli okropnie brzuch. — 
A ją sam — O kev! 

— To dzieki Bogu. Byliśmy prawie 
pewni, że pan tym razem nie wróci, — 
powiedział Redger, 

— Doprawdy? A kto z 
wrócił? 

, = Mister Hearsy. Pewnie pan Widział 
jak spadał na ziemie cały w płornie- 
mach; Nie wrócił też mister Richardson. 

— Richardsona Włosi rogetrzelali w 
powietrzu. Ratował sie z płonąceto sä- 
molotu na spadochronie — rzekł Queil, 

— Szubrawcy! Bestie! Kanalie! — za- 
klasą Redzer. 

— Tak. tak — jak w odretwienin. pa- 
trząc Przed siebie, powiedział Quel 
Skierował się do autobusu. gdzie już ko 
ledzy czekali na niego. 

— Myśleliśmy. że już po tobie — po- 
witał go Tap. 

,— Jeszcze jakoś żyje. Widzieliście. cô 
sig mięk z Richardsonem? — 

"el. 


naszych die 


zapytał! 


— Hacky widział, Czy to ty śtrąciłeś 
tego szubrawca, który go rozstrzelał? 

— Tak. to ja! 

— Pomyśleć tylko! Rozstrzelać w n0- 
wietrzu ratujacero sie na spadochronie. 
To po prostu »rzechodzi ludzkie pojecie. 

Constance był oburzony jeszcze bar- 
dziej od Quella, Klst siarczyście. 

— A jak zginał Fearsy? zapytał 
Quell. — Hearsy! Jakże eskadra teraz 
obejdzie sie hez niego? p 

— Osaczyła go caał chmara. Zdrętwia 


-|łem. gdy zobaczyłem te scenę, Ale nic 


nie mogłem na to poradzić. gdyż byli 
mad nami — odpowiedział Tap. 

— To ja zawiniłem. chłopcy. Trzeba 
było podnieść się odrazu wyżej — rzekł 
Hacky. | 

— Wszak uprzedzałeś nas 0 niespo- 
dziankach. stary! — Pocieszył go Quell. 

— [lu streciliśmy? 

— Sirąciłem dwóch. Może być nawet... 
trzech — odpowiedział Quell. 

— To znaczy: wszystkiego razem 6! 

I wszystko — pościgowce. — uśmiech- 
nął sie Hacky. — W sztabie bedą za- 
chwyceni gdy o tym zakómunikuje. 
„— Do diabła z tym sztabem! Czego 
Jeszcze mogą Żędać od nas? — wybuch 
nat Tap, — A co bedzie. kiedy tu zjawią 
się ci bandyci Niemcy! Ładnie bedzie- 
my wyglądali! 
Quell popatrzył na Stuarta. Constance 
i Finna. Wszystko co zostało po całej 
paczce, Teraz ze Starych kolegów został 
tylko Hacky, Tap i sam Quel. Hearsy 
zginał.. Richardson też. Brewera tów- 
nież niema, Ech, nawet myśleć się o 
tym 'nie chce. 

Hacky pojechał do sztabu, a reszta 
skierowała sie do hotelu. Quell predko 
się przebrał į pośbieszył do szpitala. 

(QD. ©. n.) 


= 


r. Z25 


Otwieramy 


Na marginesie wywiadu z Janem Kurna- 
kowiczeri, w ramach którėģġo popularny teń 
śttor podkreślił znaczenie wródzónego każdź- 
mu człówiekowi instynktu teatralnego, wypó- 
wiedział się jeden z naszych Czyłelników, po- 
ruszając zagadnienie upowszechnienia kujtu- 
ry teńłralnej od stróny nić tylko teoretycz- 
tej, alè też i praktycznej 
— z dnia 12 sierpnia br) Wysunął on dwia 
zasśdnicze kweslie, a mianowicie: sprawę zbyt 
drógich, niedostępnych prawie dla świała 
pracy biletów teśtralnych oraz zagadnienie 
odpówiedńiego repertuaru dla szerokich màs. 

Istótnie, praktyka wiąże 5łE w tym zakró- 
sie z teorią | zadańie upowszechnienia kul- 
tury teatralnej powinno być rozwiązane nie 
tylko teoretyczńie, alé | prakłyczniś. Zagad- 
nienie udostępniśnia teatru dla najszerszych 
mas należy rozwiązść w drództ obniżenia cen 
ha bilety, To z jednój strony. A z druqiej — 
należy stworzyć geta sièć scen świetlicó- 
wych, teatrów amatórskich, bowsłśłych w sā- 
myi środówisku mas robotniczych | pracu- 
jących systematycznie, nie zaś sporadycznić, 
od imprezy do imprezy. W pierwszym wy- 
pedku z pómócą tóatrom i łśknącym teatru 
szerokim rzeszom powinno przyjść Państwo i 
zorganizowane społeczóńistwóo, W drugim zaś 
-— twórcza inicjatywa, jak najdalej idąca po- 
móc i opieka artystyczna powinny wyjść bez- 
pośrednio ad strony samego tealru i zawodo- 
wych ludzi teatru. Żaden przeszkolony na- 
wet instruktor świetlicowo + teatralny, żadne 
próby pchnięcia scenicznej pracy świetlicowej 
na tory systematycznej i produktywnej dzia- 
łalności bez szerszego kontakt" z teatrem za- 
wodowym — nie zapewnią osiągnięcia real- 
nych rezultatów w tej mierze, co ścisła współ- 
praca teatrów zawodowych z teatralnymi po- 
czynaniami świetlic. 

Na podstawie doświadczenia Związku Ra- 
dzierkiego wiżmy, iż współpraca ta opiera się 
o tzw, szełostwa teatru zawodówego nad ta 
iub inną świetlicą. Szefostwo owe wyraża się 
we wśszechstrońnej opiece nad daną świetlica 
w zakresie wszelkich jej poczynań scenicz- 
nych, A więc — dobór repertuaru, pomóc re- 
%żysarska, dekoracyjna, kostiumowa itp, urzą- 
dzanie pogadanek i dyskusji na tematy tea- 
trale w ramach pracy świetlicowej itd. 

Każdy aktor, poza ścisłym pojęciem pracy 
zawodówej, musi spałniać pewną misję spo- 
czna która mocno wiąże się z pojęciem mi- 
sji aktora, przedstawiciela sztuki w ogóle w 
państwie demokratycznym. Uświadomienie na- 
lszyte przez nasze aktorstwo i nasze teatry 2a- 
wódowe ich misji społecznej — jest to, nie- 
wątpliwie, jedna z podstaw upowszechnienia 
tultury teatralnej, zwłaszcza na odcinku świet 
licawym. 

A teraz — zagadnienie praktyczne — kwe- 
tlia udostępnienia teatrów, czyli po prostu ob- 
niżenia ceny na bilety, Nie wchodzimy w o- 
zenę słuszności rozmiarów obecnych opłat. 
Stwierdzamy bezstronnie jedno: ceny bilełów 
są za wysokie dla przeciętnego świata pracy. 
“rzez to teatr nie może dziś być tym, czym 
być powinien chiebem powszednim dla 
czerokich mas. Jak temu zaradzić? Naszym 
zdaniem, istnieją tylko dwie, pośrednio łączą- 


— 


Grzywny za pobieranie lichwiarskich cen 


reaftr dla mas 


Drogi upowszechnienia kultury teatra 


(„Głos Robotniczy” i 


= m < 2 


inej 


dyskusję w tef sprawie 


ce się dřóġi, a Mmianówiciś: upáństwówiėniė 
teatrów albo stwórżeńić fuńduszu tóqtraliego | 
gwarantującego w pówńsśj mierze pókryźie 
wydatków i, w ten sposób, zezwalajacego Ma 
obniżenie ceh na bilśgty, Wszelkić innś pò- 
średnie drógi, jak np.. zakupienie poszczegól- 
mych przedstawień przez Związki Zawódowe, 
tę lub iiin$ zniżki — to są paliatywy, s nie 
radykalne śródki. 

Droga upaństwowienia wszystkich teatrów 


zbył uciążliwe wpłacać kilką złotych na rzócz 
óbsługi kulturalnej. Jednak, przy umiejętnej 
gospóddreć, z tych złołówek może powstać 
fundusz, który przyczyni się wwydźtnie nie tyl- 
ko do udostępnienia kultury teatralnej dla 
szerokich mas, ale i do prawdziwego upo- 
wsząthnienia tej kultury. 

Wysuniśle przez nas kwestie Uaktujemy 
jakó dyskusyjne | prosimy o wypówiedzi na 


jest jasia. Stworzenić funduszu tęatraliego, | jówyżsże tematy zarówno najszerszy pgół 
kóntrolowanógó |  rozdzieląnegó przez Pań-j Czytelników, jak | zawódowych ludzi teatru. 
stwo, polega ńa stworzeniu niświełkiegą pó-| Ze wzgłódu na zbliżający się sazon zimówy, 
dątku teatralnego, kłórym w minimaitym | zańsdnienia te przybierają na swej akhalnó 


stopniu móże być óbciążońy każdy z pracują: 
cych obywatóli, Jéžėli piąci się tytule nò- 


ści i zńaczeniu, 


Słaniełów Powogłacki. 


Rocznica Reformy Rolnej 
i Dożynki 


Dnia 14 bm. odbyło się w żali konferency 
nej Wojew. Związku Samopomocy Chopskiej 
plenanre pósiódzenie. Kómitetu Obchodu Uro- 
czysłości Reformy Rolnej z udziałem przedsta- 


wicielij Związku Samopomocy Chłopskiej, 
łódzkiej OKZZ,. organizacji partyjnych, 


sługi kemunalńej, to tié jest ani trudne, ani | Młodzieżowych i Urzędu Wojewódzkiego. 


Na plenarnym posiedzeniu komitetu za. 
twierdzony zósłał program uroczystości. racze 
nicy Reformy Rałnej i Święta Dożynkowego, 
które odbęda sie w Łodzi dnia 7  wrześlia 
bs. Szczegółowo został opracowany program 
juroczystośći, Rozpocznie ja zbiórka na Plącu 
jZwycięstwa, poczym zebrani — poczty sztan- 
darowe Związku Samonóntócy Chłopskiej, par 
Mi politycznych, delegacje z powiatów, 
robotnicy łabryk łódzsich udadzą się ne gta- 
dion KS Zjednoczonych. gdzie nastepnie ofi- 
cjalne brzemówieńia,  uroczystóść wróczenia 
sztandarów pówiałowym Zwiazku, 

Dalsze punkty wypełnią wystśpy artystycz 
ñe mrgańizacji młodzieżowych oraz imprezy 
sporłowe. 


Geny maksymalne w hurcie i detalu 


| Gonn:k Nr 2 na m. Łódź, ohow az e od 15 sierpnia r. b. 


W myśl Ustąwy z dnia 2. VL 47 r o zwal- 
cząńiu dróżyzny | ńadmiermyćh zysków w o- 
bróćie kandlówym (Dz. U. R.P. Nr 43, póz. 218 
z dnia 13. VL 47 r) Kómisja Cónnikowa usta- 
lifa ceny hurtowe i dełaliczne na artykuły 
spożywcze: 

Māka żytnia %-procentowa — cena hurto- 
wa za 100 kg 3.350 zł, cena detaliczna za 1 kq 
39 zł, maka pszenna 80-procentowa — za 100 
ką 6.100 zł, za 1 kg 71 zł, kasza jeęczmieńna 
pertłówka I gatunek 55-proceńtowa — za 100 
kg 6.210 zł, zą 1 kg 72 zł, kasza jęczmienna 


łamana B5-procóntowa — za 100 ką 5.380 zł 
za I kg 62 zł, pórczak 70-procentówv — zą 100 
kg 4990 zł, za | ką 55 zi. kasza jaglana 60- 
prócóntowa — za 100 ką 7.800 zł, za 1 kg 80 
23, chleb żytni z mąki 90-procentowej — za 
100 kg 3.000 zł, za 1 kg 33 zł, chleb pszenny 
z mąki 80-proceńtowej — za 100 kg 5.860, za 
Í kg 64 zł, bułki angielki 25 dkg — 19 zł za 
sztukę, bułki angielki 50 dkg — 37 zł za sztu- 
kę, bułki 50 gr z mąki pszennej 80-procento- 
wej — za 100 kg 7,440 zł, za i kg 80 zł, mieso 
wołowe I gat. (ze sztuk tuczonych) — za 100 


Zapisy do szkół Średnich 


sgólnokształcących od 25 — 30 sierpnia r. b. 


Kuratórium Okręqu Szkolnego Łódzkiego 
informuje: Zapisy do szkół średnich ogólno- 
kształcących na terenie m. Łodzi odhędą się 
w dniach od 25 do 30 sierpnia br. włącznie, 


Klasy I nie będą otwierane przy szkołach 
średnich ogółnókształcących, lecz młodzież 
należy zapisywać do 8 kłasy szkoły podsta- 
wowej (powszechnej), po której ukończeniu, 
zostanie ona przyjęta na podstawie świadec- 
twa (bez egzaminu) do II klasy szkoły śred- 
niej oqólnokształcącej. 


Klasy: licealne będą organizowane w “hr. 


szk. tylko przy szkołach zaopatrzonych w od- 
powiednie pracownie i pomoce naukowe wed 
ług następujących typów; 

KI I liceałne typu humanist, przy IV, VI, VH, 
XII XVI i XXII P, Gimn. i Liceum, 


KI. I licealne typu małemaf-fiz, przy i, II, VII 
KL I licealne typu przyródan. I, 1, IV, V, XII 
KI. If licealne typu humanist. przy IV, VI, 
XII, XVI, 

KL Ii licealne typu matemał. fiz. 
XV P. Gimn. i Liceum. 

Kł. II licealne typu przyródn, przy 1I i IV P. 
Gimn. i Liceum. 

Uczniowie, zapisujący się do I kl licealnej. 
przedkładają świadectwo ukończenia qimnaz- 
jum ogólnokształcącego, a o przyjęciu decy* 
duje Rada Pedagogiczna danej szkoły na pod. 
stawie ocen na świadectwie lub egzaminu 
sprawdzającego z przedmiotów zasadniczych 
związanych z typem klasy, 

Ze wzgledu na wymagana odpowiednią licz 
bę uczniów będą organizowane w wielu szko- 
łach koedukacyjne klasy licealne, 


przy I, II, 


,czanej — za í kg 160 zł, 


kg 16.200 zł, mieso wółówe II gat, (ze sztuk 
mięstych) — za 160 kg 15,300 sł polędwica 
wółówa — za 1 ką 260 zł, mięsó wółówe bez 
kości za 1 kğ 220 zł. miąso rósóławć — ża 
1 kg 180 zł, mięso pieczeniowe — za | kg 200 
zł, kości wołówe — za 1 kg 25 zł, mięso wie- 
przowe z dókładką (15 prócent kości) — za ! 
kg 220 zł, schab — za 1 kg. 270 zł, baleror 
mięso — za | kg 270 zł, żeberka wieprzowe — 
za 1 kg 216 zł, boczek bez kości surowy — 
za 1 kg 260 zł, słonina — za 1 kg 270 zł, sma- 
lac — za 1 kg 340 zł. kaszanka z kaszy tatar- 
kaszanka z kaszy 
jęczmiennej — za 1 kg 80 zł, sałceson — ża 
1 kg 300 zł, salceson czarny — za 1 kg 300zł, 
słonina wędzona — za 1 kg 340 zł, kiełbasa 
serdelową — za 1 kg 300 zł, kiełbasa zwy- 
czajna — za 1 kg 300 zł, watrohiana — za tka 
330 zł, podgerlana — za i ka 200 zł, krakow- 
ska — za 1 kg 360 zł, szynki qolowańż — zs 
} kg 440 zł, szynka surowa wèdzona — za I ką 
340 zł, szynka surowa wśdzona bèz kości =- 
za 1 kg 360 zł, beczek surowy wedzóny — fë 
i ky 340 zł, pólędwica surowa wędzońa — za 
1 kg 460 zł, parówki i serdelki — za 1 ka 370 
zł, masło mleczarskie — za 1 kg 500 zł, masło 
osełkowe — za 1 kg 350 zł. 


Powyższe ceny wchodzą w życie od dnia 
15 sierpnia 1947 r. 
KOMISJĄ CENNIKOWA NA M.ŁÓDŻ 
Przewodniczący: 
(—) Henryk Skałecki 
Sekretarz: 
(—) mgr Zygmunt Ostrowski z 


Z-ca Przewodniczącego: 
(—) Józef Ambroziak 
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Alfred Schmidt, z którago procesu poda: 
liśmy wczoraj szczegółowe sprawozdanie, zo- 


sioi skazany na kare śmierci. 
a. * 


Dalsza lista ukaranych spekulantów 


W dniu 12 i 13 sierpnia 1947 r. na po- 
siedzeniach Delegatury Komisji Specjalnej w 
Łodzi postanowiono ukarać grzywną cały sze- 
reg właścicieli sklepów za uprawianie lichwy 
1 brak cennika. I tak ukarani zostali: 

1. Janusz Józefa, właśc. baru w Tomaszo* 
wie Mazowieckim przy ul. Placu. Kościuszki, 
róg Jerozolimskiej, za sprzedaż wędlin w 
dni bezmięsne ukarana została grzywną w 
wys, 50,000 zł. 

2. Wojtczak Stanisław, właść, składu pā- 
szy w Łodzi przy ul. Wólcząńskiej 138 za 
sprzedaż owsa po cenach spekulacyjnych u- 
karany został grzywną w wys, 10.000 zł. 

9. Leszczyńska Awrolia, włąść sklepu ga- 
lanteryjnego w Łodzi przy ul. Nawrot 28, a 
zamieszkała przy ul. Abramowskiego 36 za 
brak cennika ukarana została grzywną w wy- 
sokości 20.000 zł. 


4, Gniaździk  Pranciszek, właść sklepu 

spożywczego w Łodzi przy ul. Piramowicza 2 
za brak cennika ukarany został grzywną w 
wysokości 5,000 zł. 
_ 5 Armacki Aleksander, właść, sklepu ya- 
lanteryjnego w Łodzi przy ul. Legionów 33 
za brak cen na artykułach wystawionych na 
widok publiczny ukarany został grzywną w 
wys. 5.000 zł. 

7. Rudkowska Maria, ekspedientka w skle 
pie spożywczym w Łodzi, przy ul. AL I-go 
Maja 21 za pobieranie nadmiernych cen i brak 
cennika ukarana zostałą grzywną w wys. 15 
tysięcy złotych. 

B. Siuda Stanisława, właść, sklepu spo- 
żywczego w Łodzi przy ul. Mielczarskiego 25 
za pobieranie nadmiernych cen ukarana zo- 
stała grzywną w wysokości 5.000 złotych. 

9. Fiedorczuk Aniela, właśc sklepu spo- 
żywczego w Łodzi przy ul. Legionów 42 za 


brak cennika ukarana została grzywną w wys. 
5.000 złotych. 

10. Śmiałkowski Zygmunt, 
z manufakturą w Łodzi przy 
skiej 284a za brak cennika 
grzywną w wys. 5.000 zł. 

1i. Bojerska Maria, właść. sklepu spożyw- 
czego w Łodzi przy ul. Nowozarzewskiej 47 
za pobieranie cen spekulacyjnych za artyku- 
ły żywnościowe i brak cennika ukarana zo- 
stała grzywną w wysokości 10.000 zł. 

12. Dobrochowska Maria, właść. sklepu 
spożywczego w Łodzi przy ul. Franciszkań- 
skiej 284a za brak cennika ukarany został 
ukarana została grzywną w wys. 5.000 zł. 

13. Gaczar Maria, właść, sklepu spóżyw* 
czego w Łodzi przy ul. Więckowskiego 7 2a 
pobieranie cen spekulacyjnych za boczek u= 
karana została grzywną w wys. 25.000 zł, 


właść. sklepu 
ul. Piotrkow- 
ukarana została 


 Hitlerowski oprawca skazany na śmierć 


Mec. Deczyński zrzekł się obrony Pelzhausena 


Jak się dówiodujemy mec. Deczyński, wy- 
znaczony przez Sąd na obrońcę kata z Rado- 
goszcza Pelżhausena, złożył do sadu podanie 
o zwolnienie go z tego obowiązku. 

Sad przychylił stę do prośby mec. Daczyń- 
sklego i mianował obrońcę z urzędu w tej 
sprawie adw. Gombińskiego. 

( B Se i 

Okręgowy Sąd Komy rozpatrywał sprawy 
dwóch S5-manów, Ericha Sakowsktego i Sie- 
mensa Terbecka. 


Sakowski w czasie okupacji pałnił funkcja 
naczelniko sztabn przesiedleńczego, kłóry 
zajmował sie odbieroniem mfeszkiń Polakom. 

Terheck pracował w organizacji, którą gro- 
madziła zrabowaną odzież, nawsi z obozów 
oraz meble. i 

Sókowski został skazany na 6 lat więzia- 
nia, Terbeck no 5 lat. 

Rozprawie przewodniczył sędzia DN, oska! 
żał prók. Lewenberg. 


Ciągłość pracy koniecznością gospodarczą 
" Włóczęgestwo i wędrówki nie będą nopłacać 


Ostatnio dały sie zauważyć na rynku pracy 
dość niepokojące zjawiska. 

Jednym z nich jest płynność siły roboczej. 
Roboinicy w poszukiwaniu lepszych warun- 
ków pracy wędrują z jednej fabryki do dru- 
aiej. 

W ostatecznym rachunku spacery te nigdy 
prawie nie przynoszą korzyści wędrującym 
pracownikom, (bo w całym przemyśle obowią 
zuje jeden i ten sam ukłąd zbiorowy), nato* 
miast wprowadzają one chaos | dezorganiza- 


200 tys. zł grzywny lub 4 miesiące obozu. 


za poiajemny handel wódką 


Kontrola, przeprowadzona przez Delegātu- 
rę Komisji Specjalnej w Łodzi wykazały, że 
pewna ilość sklepów spożywczych, cukiere- 
nek, kawiarń | restauracji uprawia niełeqa!- 
nie bandel wódką niejednokrotnie z wyszyn* 
kiem na miejscu... Jednym z pierwszych lecz 
napewno nie ostatnim okazał sie Antoni 
ZMUDZIŃSKI, właściciel restauracji w Łodzi 
przy ul. ll-go Listopada 137 a, który nie ma- 
lac prawa prowadzenie wyszynku i sprzeda- 
ży spirytusu monopolowego na wynos, nabył 
bez rachunku 30 litrów spirytusu w cenie 
700 złótych za litr, który naturalnie sprze- 
dawał po cenach spekulacyjnych biorąc 1000 


tymże czasie, to jest w grudniu 1946 r. ukrył 
w raportach składanych Urzedowi Skarbowe- 
mu w Łodzi obrót w części I, dotyczący na- 
bycia i sprzedaży spirytusu, uchyłając się w 
ten sposób na szkode dla Skarbu Państwa ad 
płacenia podatku we właściwej wysokości. 
W tym stanie rzeczy, mając na uwadze, 
że w manipulacjach ŻMUDZIŃSKIEGO miesz- 


czą się cechy szkodnictwa gospodarczego, 
wyżej wymieniony na wniosek Delegatury 
Komisji Specjalnej w Łodzi ukarany został 


grzywną w wysokości 200 tysięcy złotych, (W 
razie nieściągalności 4 miesiące obozu.). 


złotych za 1 litr. Ponadto ZMUDZIŃSKI w !Łódź, dnia 13 sierpnia 1947 r. 


cję w produkcji oraz przyczyniają się do osła 
bienia dyscypliny pracy. 

Zapominają, albo nie wiedzą ci co czynią, 
że warunków- sobie nie poprawią, ale przez 
utratę ciągłości pracy, tracą premie j z wielu 
innych udogodnień. Zapominają o tym jak 
ogromne straty przynoszą w ten sposób pró- 
dukcji, 

Ostatnio przemysł włókienniczy stał się wl 
downia innego zjawiska. Wielu robotników, 
korzystając z sezonowego zwiększenia poDY* 
tu na siłę roboczą na wsi porzuciło prace. 
przenosząc się na okres żniw na wieś. 

Zjawisko to wystąpiło szczególnie mocno w 
mniejszych ośrodkach przemysłowych, silnie 
jeszcze zwiazanych z otaczającą wsią. 

Rzecz prosta, że spówódowałó to unierucha 
mienie większej ilości maszyn, 

I dalszy skutek, — kraj nie otrzymał plano- 
wanej ilości tkanin. 


Brak dyscypliny ze strony poszczególnych 
pracowników szkódzi całemu narodowi I ža- 
dne środki zwalczające teqo ródzaju wałęsa: 
jących się pracowników nie mogą być uznane 
za zbyt ostre. T dlatego słuszne są zarządze- 
nia Centralnego Zarządu Przemysłu Włókien- 

4 4 a 
niczego, na mocy których tego rodzaju „włó- 
czedzy” pozbawieni bedą kart żywnościowych 
premii za „ciągłość pracy, a nawet wogóle 


"mie będą przyjmowani do pracy. 
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Wspólpraca z OMTURem| 


Coraz więcej mówi się wśród nas o współ- 
pracy z OM TUR-em, współpracy, która jest 
koniecznością w naszej dzisiejszej rzeczywi- 
stości. 

W gigantycznie zakrojonych planach wiel- 
kiej odbudowy, w trakcie decydującej walki 
z niedobitkami faszyzmu, ze spekulacją i sza- 
brownictwem nie ma dziś miejsca na starcia 
i animozje między partiami bloku demokra- 
tycznego; nie powinno być żadnych różnie 
między organizacjami młodzieżowymi, dążą- 
cymi do jednego celu, do budowy Polski po- 
tężnej i szczęśliwej, w której nie będzie wy- 
zysku człowieka przez człowieka. A kamie- 
niem węgielnym tej jedności jest współpra- 
ca najbardziej przodujących organizacji mło- 
dzieżowych, jakimi są bezwątpienia OM TUR 
1 ZWM. 

Z radością przeczytaliśmy w gazetach o 
wspólnych obradach władz naczelnych na- 
-szych organizacji, 
_ Z zadowoleniem czytaliśmy o rezolucjach 
wydanych na wspólnych obrądach PPR i PPS, 
o tym, by obie partie pomagały swojej mło: 
dzieży w zbliżeniu się wzajemnym i współ- 
pracy, 

Z radością możemy stwierdzić, że ta wspól- 
Praca powoli, ale widocznie rośnie na naszych 
oczach, wyrasta z dołu, od organizacji fa- 
brycznych. I faktem. jest, że młodzież OM 
TUR-oOwa i ZWM-owa odczuwa potrzebę 
współpracy. Świadczą o tym liczne, wspólnie 
urządzane iniprezy czy zabawy, jak np. zaba- 
wa wspólna w . Konstantynowie, zabawa 
wspólna w Opocznie, wspólna wycieczka do 
Gdańska, czy zebrania aktvwów ZWM i OM 
TUR w fabrykach łódzkich. 

W pracy codziennej, w dyskusji przyja- 
cielskiej zanikają różnice i tworzy: **, wspól- 
na więż, łącząca obie organizacji, 

' Niedaleka jest chwiżą, gdy równym kro- 
kiem pomaszeruje w słoneczna przyszłość ca: 
łą młodzież polska — zjednoczona, jak nigdy 
dotąd. e 


2, 


WWAN 


Książka, 


"Na zebraniach naszych kół często padają 
Pytania, dotyczące historii naszej organizacji, 
jej dziejów w okresie okupacji. Prelegenci 
wyjaśniają, jak mogą. Coraz bardziej jednak 
uwypukla się konieczność pełnego, fachowe- 
go opracowania historii walki ZWM z oku- 
pantem, z której mogliby korzystać ZWM-ow- 
cy. 

„Dotychczas zmagania lat 1939—1945 są zbyt 
mało opracowane, jako temat literacki, czy 
historyczny. Dotyczy to szczególnie odcinka 

odzieży, Na opracowania historyczne udzia- 
łu młodzieży w walce 'z okupantem, czy na hi- 
słorię ZWM będziemy musieli, prawdopodob- 
nie, czekać jeszcze przez pewien okres czasu. 
Koniecznością doraźną jest jednak stałe przy- 
pominanie młodym o walce ich kolegów — 
choćby w formie literackiej. Nie wiele do- 
tychczas mamy tu do zanotowania -i są to 
prace, drukowane prawie wyłącznie na ła- 
mach czasopism. 
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= Spalona — 


obóz hartu ducha i ciała młodzieży 


Spalona jest to mała wioska, o której ma- w Spalonej, na wysokim „wzgórzu, w oto- 
ło kto wie. Jest ona położona koło Bystrzycy | czeniu lasów i zieleni stoi śliczny, dwupiętro- 
w górach, na wysokości ponad 800 m nad po-| wy budynek, w którym młodzież łódzkiego 
ziomem morza i znajduje się w odległości 4| ZWM-u spędza letnie urlopy. ) F 
km od granicy czeskiej. Budynek jest szczupły. pomieszczono więc 


Pobratymcza wizyta 


iugosłtow'an e gośćm ohozu szkoleniowego ZWM w Zutnie 


Uczestnicy drugiego turnusu szkoleniowego | przygotowała kilka tańców i piosenek ludo- 
obozu ZWM. w Kudowie zostali mile zaskocze į wych, które po posiłku zaprezentowano go- 
ni, gdy przed ich budynek  zajechało auto, |Ściom, Jugosłowianie również nie pozostali 
pełne nieznajomych ludzi, z okrzykiem „zdra | nam dłuźni i także odtańezyli kilka swych 
wo”. tańców narodowych i odśpiewali parę party- 

To Jugosłowianie, należący do brygad pra- | zanckich piosenek. t 
cy w przejeździe po Polsce przyjechali w go-| 7 kofei nastąpiła ogólna zabawa, po której 
ścinę do ZWM-owców. | — przy okrzykach na cześć Ludowej Jugosławii 
WE rk erakinaren ep ton lak i Demokratycznej Polski oraz na cześć soju- 
ZWM-owski SAN SE BENA w czasie którego |Szu dwu bratnich narodów, AET serdecz- 
nastąpiło nawiązanie znajomości i wymiane 'nie przez ZWM-owców, Jugosłowianie odje- 
adresów. A ie do Warszawy, by tam pomóc dźwigać 

W między czasie grupa naszych „artystów |7 ruin naszą bokaterską stolicę. R 


Umowa o współpracy ZWM i OM TUR 


We wtorek 12 bm. odbyło stę drugie wspól.| między obu bratnimi orgańizacjami. 
ne zebranie przedstowicteji Zorządu Główne- 
go ZWM i Komitetu Ceniralnego OMTUR. Po 


nego ztedagowania tekstu. umowy. Natych- 
wyczerpującej dyskusji, prowadzonej w a!l- 


miastowe przystąpienie komisjł do pracy po- 
mosierze szczerości t wzajemnego zrozumie- | zwala się spodziewać, że w najbliższym cza- 
nia, ustalono wytyczne umowy o współpracy sie umowa zostanie podpisana. 
WUW ULA UNIW MOOTOWOOTWMTNANM 


którą warto przeczytać > 


Jak walczyli Z W 


M-owcy 


Bardzo ważną rolę może tu spełnić książ- logiczny, z jasną wizją Polski, o jaką walczą. 
ka pt: „Serce i granat“, wydana przez Spół-| — Polski, jaką my budujemy dziś. 
dzielnię Wydawniczą „Płomienie”. Jest to W książce poznajemy zarówno codzienne 
zbiór wspomnień i opowiadań z czasów oku-| życie podziemne: naklejanie, kolportaż, zebra- 
pacji. Autorami zbiorka są działacze mło-| nia („Fragment, prologu” — Bogdana Czeszki) 
dzieżowi, z którymi niejeden z nas zetknął się| jak i akcja większa: „kolejówki” (Koniec po- 
podczas pracy organizacyjnej. A bohatera-| gody Broszkiewicza), czy „Cafe Club" (Naro- 
mi? Oddajemy głos Helenie Jaworskiej, któ- | dziny człowieka” Pytlakowskiego). Barwnym, 
ra pisze w przedmowie: żywym stylem pisane opowiadania wznawia- 
„Bohaterami opowiadań (w większości au-| ja w naszej pamięci tak bogate we wrażenia, 
tentycznymi, choć występującymi pod zmie-| * tak a bisne życie r paski wf aż 
nionymi nazwiskami i pseudonimami) są chłop Aao aN APOE, ROW ZO aea F- 
o dziewczęta z Woli, Powązek, Starego „Serce i granat” jest książką bardzo poży- 
Miasta, ci, którzy zapisywali piękne- karty | teczną organizacyjnie, gdyż każdy ZWM-owiec 
walki naszej stolicy. Tematem jest ich ży- powienien wiedzieć, jak walczyli jego kole- 
cie, praca i walka, ich tęsknoty i dążenia, z| dzy. Jest przy tym wartością literacką i sta- 
Których narodził się czyn zbrojny”. nowi ciekawą lekturę. Dlalego też powinna 
Bohaterowie opowiadań nie idą do walkij ona znaleźć się w bibliotece każdego koła 
ślepo, jak „kamienie przez Boga rzucone na | ZWM i powinien ją przeczytać każdy ZWM-o- 
szaniec”. Idą uzbrojeni również w oręż ideo- I wiec, Jerzy Feliksiak, 


Listy z z wczasów 


Qdpoczywamy w Szklarskiej Porębie 


Aby wykupić bilet na autobus odchodzą- 
cy z Jeleniej Góry do Szklarskiej Poręby, 
trzeba mieć doprawdy silne nerwy. Czeka się 
godzinę w ogonku, by dowiedzieć się wresz- 
cie, że bilety „dopiero co” zostały sprzedane 
i trzeba czekać na następny samochód trzy go- 
dziny. Podobny tłok i nieład jest również na 
dworcu kolejowym i to należy do złych stron 
wczasów w Szklarskiej Porębie. 

Do złych stron należy również niewłaści- 
ve skierowanie wczasowiczów. Prawie, że 
wszystkie instytucje skierowując proszą po 
prostu: „Dom Wypoczynkowy X w Szklarskiej 
Porębie”, zapominając, lub nie wiedząc o tym, 
że istnieją trzy Szklarskie Poreby — Dolna. 
Średnia | Górna. Jedzie później taki nieszczę- 
śliwiec w pociągu I daremnie indaquje, gdzie 
ma wysiąść (O „ftubylca” znającego dobrze 
wszystkie domv jest dość trudno). Zdarza się, 
ie wysiada później w Dolnej b jest zmuszony 
„ło odbycia 6-kilometrowej drogi do Górnej, 

To byłyby złe wczasów. Dobrych 
est jednak bez porównanią więcej, Szklar- 
ska Boręba, znana w Polsce stacja klimątycz- 


stropy 


z aw ma D — > = 


no-lecznicza leży u stóp Karkonoszy w. doli- 
nie rzeki Kamiennej na wysokości 500—900 m 
nad poziomem morza. Miejscowość położona 
jest na stokach górskich wśród pięknych la- 
sów świerkowych. Na wczasowiczów czeka 
tu cały szereg przyjemności. Przede wszyst- 
kim wspaniałe, tak potrzebne robntnikom po- 
wietrze. Można robić wspaniałe wycieczki 
Amatorzy sportu znajdą boiska | wodę (natu- 
ralnie mówią tylko o sportach letnich, gdyż 
w zimę Szklarska Poręba — to wymarzone 
tereny narciarskie). 

Szklarska Poręba jest rzeczywiście piękna. 
Nie dziwńego wiec. że na każdym rogu ulicy 
znajdują się tabliczki, wskaznjące drogę do 
przeróżnych instytucji, .domków wvpoczynko- 
wych. [Szklarska Poreba ma ponad 120 domów 
wypoczynkowych. nie licząc hotelij Na uli- 
cach ~- * można nrzykesaw re ur- kich 
ask Polski. O dniu przeciętnego wczasowicza 
da się mało powiedzieć — każdy 5 
według uznania. TN 

Obecnie Karkonosze przeżywają swe wiel- 


szy”. Coprawda, nie rozpoczęły się one tak 
szumnie, jak to było w programie. Miały być 
ogniska na szczytach, zejście w nocy ze Śnież- 
ki z pochodniami. Popsuł wszystko deszcz. 
Miejmy nadzieję, że jednak pogoda ustali się. 
A obecnie codziennie będzie inny „dzień — 
„Dzień Cieplic" itd. „Dzień Szklarskiej Pore- 
by" nastąpi 17-go. Przewidziane są wspania- 
łe atrakcje, 

Dla kogoś jednak, kto stale przebywa w 
zadymionym mieście, napewno wystarczającą 
atrakcją będzie wspaniałe powietrze i cudne 
góry. Ci, którzy mają możliwości wyjazdu, nie 
powinni się namyślać. Naprawdę, warto przy- 
jechać, è 

3 Jerzy Feliksiak. 
~ Każdy, kto jest w Szklarskiej Porębie, po- 
winien zwiedzić hutę szkła „Józefina”, która 
może być przykładem dobrej fabryki — pro- 
dukcja przekracza plan, miła świetlica, ładny 
żłobek, dobrze rozwijające się organizacije 
partyjne i młodzieżowe (PPR 70 członków na 


w nim tylko młodzież żeńską i zarząd obozu, 
a dla chłopców pod lasem rozstawiono 15 du- 
żych namiotów. Całość obozu może pomieścić 
ponad 250 młodzieży. Tam młodzież ZWM 
spędza wywczasy w ciągu sześciu turnusów. 
Ogółem skorzysta z wywczasów do 1500 osób. 
Dzień rozpoczyna się pobudką o godz. 7-ej 
rano, po czym następują ranne, 10-minuto- 
we ćwiczenia gimnastyczne. O godz, 8-ej — 
apel, następnie śniadanie. s 
Po przerwie o godz. 10-ej rozpoczynają sią 
wykłady. Tematami wykładów są zagadniee 
nią polityczno - wychowawcze, bądź z dziedzie 
ny teorii marksistowskiej, bądź z zagadnień 
aktualnych. Po wykładach odbywają się gry 
i zabawy (sportowe) lub ćwiczenia śpiewu w 
połączeniu z marszem. Młodzież jest. przy- 
wiazana do zasad demokratycznych, widać to 
nawet w drobiazgach. Jednak szkoda, że tak 
mało nauczycieli bierze czynny udział w wy* 
chowaniu młodzieży w ZWM w Spalonej. 
Wówczas młodzież skorzystałaby niewątpliwie 
o wiele więcej. 1 
Po obiedzie młodzież spędza czas w. Świet= 
licy, wśród różnorakich gier towarzyskich lub 
na czytaniu prasy i książek. Odbywają się też 


"ł wycieczki pod kierunkiem starszych osób w 


góry lub w stronę czeskiej granicy. 
Wieczorem po kolacji często urządzane są 
zabawy taneczne, 
Kończy się dzień apelem 
„Roty” o godz. Ż2-ej. s 
Obozy dają bardzo dużo korzyści młodzie- 


i odśpiewaniem 


Zebranie wyłoniło komisje dla ostatecz.| ży, czy to pod względem państwowo - nauko- 


wym, czy zdrowotnym, czy też towarzyskim. 
Kreń Włodzimierz 
Nauczyciel Państwowej Szkoły 
Przemysłu Artystycznego w Łodzi 
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Ziemie Odzyskane 
kipią pracą 


Szklarska Poręba, w sierpniu. 

Dyskułowaliśmy na temat zagospodarowa* 
ńia Ziem Odzyskanych, udziału młodzieży w 
tych pracah i możliwościach awansu społecź- 
nego młodych robotników z Polski Centralnej 
na Zachodzie. Padały słowa, mówiąc o zna- 
czeniu tych Ziem dla Polski, o tym, co zdąży- 
liśmy zauważyć tu, w Szklarskiej Porębie, 
Jeden z nas rzucił uwagę, że w- naszej miej- 
scowości nie da się spostrzec tego, że tu moż- 
naby raczej zastosować sloganowe twierdze- 
nie: „w pałacach fabrykantów wypoczywają 
robotnicy”, ale- gdzież tu znaleźć przykład 
znaczenia gospodarczego, czy też przykład a- 
wansu społecznego. Ktoś drugi wskazał mil- 
cząco na kryształową popielniczkę, znajdują: 
cą się na stole. Zrozumieliśmy się. „Państ+ 
wowa Huta Krysztąłów w Szklarskiej Porę- 
bie”. Padło postanowienie. Pójdziemy zwie- 
dzić. Niech zobaczy łódzki włókniarz, czy 
śląski górnik, jak pracuje jego kolega — hut- 
nik. 

Poszliśmy. Patrzyliśmy, jak z piasku i do- 
mieszek powstają, po zawiłym procesie pro- 
dukcji, piękne kryształy. Podziwialiśmy świet- 
licę, której mogłoby pozazdrościć ZWM-ow- 
com z huty każde łódzkie koło, i przedszkole, 
nie ustępujące niczym naszym łódzkim. Słu- 
chaliśmv słów, mówiących o pracy koła ZWM 
koła PPR (liczącego 70 członków na 150 Pō- 
laków, pracujących w hucie), o przekraczaniu 
już przed rokiem planu produkcyjnego, o ren- 
towności fabryki. Rozmawialiśmy, z robotni- 
kami, którzy mówili — U nas, w Szklarskiej 
Porębie. wykonywamy ponad 100 procent pla- 
nu — z takim przekonaniem, że gdyby był z 
nami ktoś powątpiewający o polskości i zdol- 
ności zagospodarowania Ziem Zachodnich, na: 
pewno musiałby zmienić zdanie. 

Żegnając się z naszym przewodnikiem, kol. 
Skrzyńskim, rzucamy pytanie: — „Jakie sta- 
nowisko piastujecie tutaj?" 

— Jestem przewodniczącym koła ZWM t 
przewodniczącym Rądy Zakładowej. 1 

Drugie pytanie, już bardziej niedyskretne; 

— Skąd jesteście, kolego, i co robiliście 
przedtem? : » j 

— Uczyłem się na tkacza u „Scheiblera" w 
Łodzi.: Miałem jednak ciężkie warunki i wy* 
jechałem. I nie żałuję — dodaje po chwili. 

Odwiedziny w hucie są poza nami. Odwie- 
dziny, które potwierdziły, że robotnik pracu- 
je tu ofiarnie, że młody robotnik znajdzie tu 


- 150 robotników, ZWM — 20). poiepszenie warunków byłu i awans ' społecze 
kie dni — 10-go rozpoczęły się „Dni Karkono- — ny 1. Feliksiok, 
a z a o k Ka = Ty zi A "mA b ——— z zz 


| 
K 
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l ’ A 
Kronika Piotrkowa 
Redakcja i Administracja 
„GŁOSU PIOTRKOWSKIEGO"- 
Piotrków-Tryb. — pl. Legionów 16, 1. p: 
telefon 18-97 
Administracja czynna od godz. 8 — 
18-ej bez przerwy obiadowej, w soboty 
od godz. 8 — 18-6j. 
Redaktor przyjmuje 
goez. 15 — 16-ej. 
———_ |) m 
Eemu winszuemy 
Piatek 15 sierpnia 
Dziś Wniebowzięcie NMP; 


codziennie od 


1 
l 
Ważniejsze telefony 
10:49 Urząd Bezpieczeństwa Publiczn 

13-14 Powiatowa Komenda M O, 

10-41 Miejski Komisarit M. O. 

10.7. Straż pożarna 

11 13 Ubezpieczalnia Społeczna 

10-70 Szpital Św. Trójcy 
Pogotowie lekarskie: nocne telefony: 

14-13 od 21 — 7 rano. W niedzielę i świę 

te dyżur dzienny w szpitalu Św. Trójcy. 

KINA 

© „Polonia* — film produkcji francus- 

kiej pt. „Kryzys skończony”. | 

KINO. TEATR „BAETYK” — uroczą Sonia He» 
nie w przepietkej komedii sportówo-tewin- 
wej pl. „SERENADA W. DOLINIE SŁOŃ- 
CA” u Początek seansów w dni powszed- 


nie, niedziele i święta o godz. 16, 18, 20-ej. 
Dla młodzieży od lat 14tu dozwolone. 


— | — 


Dyżury aptek: 


Dziś dyżuruje apteka mgr. Witanow- 


skiego, Place Trybunalski 1. 


GŁG> 


W dniu 6 września przypada trzecią 
rocznica dekretu Polskiego Komitetu Wy- 
zwolenia Naródowego o reformie rolnej. 
| Dla uczczenia tego wielkiego dnia wieś 
I soli obchodzić będzie w dniu 7 wrześ- 
nia'rb, (niedziela) święto Reformy Rolnej, 
które połączone będzie z tradycyjnymi do: 
żynkami. Głównym organizatorem na te- 
renie całego kraju jest Związek Samopo- 
mocy Chłopskiej. który powoła komitety 
obchodu Święta. W skład Komitetów wej- 
dą przedstawiciele Str. Ludowego i Zw. 
Młodzieży Wiejskiej a Wici 


PIOTRKOWSKI 


swieto Reformy Roln 


chodzone bedzie nie tylko w gminach, lecz 

iw większych gromadach: Glówne uroczy- 

stości odbędą się w woj. gdańskim. 
ławskim i kieleckim, 
* 

W związku ze Świętem Reformy Rolnej 

w dniu 7 września rb. Naczelny Komitet 

Ludowego wydał spe- 


wroc- 


Wykonawczy Str. 
cjalny okólnik do Komitetów Wojewódz- 
kich SL całej Polski, w którym m. in, 
czytamy: 

„Reforma Rolna jest zwycięskim wea 


Święto ob-| kiem walk chłopa polskiego oraz napra- 


Budujemy stadion sportowy 


Na apel „Głosu Piotrkowskiego“ w spra- 
wie budowy boiska sportowego dla Klubu 
„Concordia“ pracownicy kina „Polonia* 
wpłacają 500 zł. na konto nr 413 w Komu- 
nalnej Kasie Oszczędności w Piotrkowie i 
wzywają pracowników kina „Bałtyk“ do 
wpłacenia dobrówolnej ofiary na powyż- 
szy cel. 


Pracownicy kina „Polonii 
mi, którzy odezwali 
Piotrkowskiego". 


są pierwszy- 
się na apel „Giosu 


Śtr_7 


wieniemi odwiecznej krzywdy i pehcię: 
ciem wsi polsk kiej na nowe rogi TORS 
ju gospodarczego. Reforma R: jest 
nieodwracalnym procesem, NEC 
jącym raz n zawsze rachuby wielkiego 
kapitału i ródziiiegn wstecznictwa na 
powróf władzy obszarników: Dzień 7 
września jesł wie! n dniem demokra- 
cji ludowej, opartej o scisły sojusz ro- 
"efniczo-chłopski: 

Str. Ludowe radykalna 
chiopska oraz spadkobierca grup politycz: 
nych chłopskich „które najsilniej zawsze 


leko partia: 


broniły interesów wsi polskiej i nieustęp- 
liwie domagały się naprawienia odwiecz- 
nych krzywd chłopa przez realizację re- 
formy rolnej, weżmie udział w tegorocz= 
bym święcie w całej rozciągłości i ealks- 
wicie poprze wystikj zarząa= 


Zw. w ich 


miejscowych 


dów Samopomocy Chłopskiej 


Uwagóś! Wszelkie wpłaty na budowe przygotowaniach. 


boiska sportowego należy wpłacać na kon- 


W tym celu Naczelny Komitet Wyko- 


to nr 413 w Komunalnej Kasie Oszczędno= | nawczy Str. Ludowego poleca wejść przed- 


ści w Piotrkowie. 


Ujęcie awanturnika 


Onegdaj ọ godzinie 22-ej w Moszczenicy 
Tomczyk Stanisław, lat 29, zam. w Woli 
Moszczenickiej napadł na Antosika Maria- 
na ,zamieszkałego tamże, zadając mu no- 
żem ciężkie uszkodzenia ciałą (cios w pra- 


we płuco) w wyniku czego Antosika Ma- 


stawicielom odpowiednich władz tereno: 
wych do Komitetów Obchodu Święta Re- 
formy Rolnej, W dniu 7 września wszyscy 
tzłonkowie i sympatycy SL winni stanąć 
w zwartym szeregu pod zielonymi sztan= 
darami”, 


Okólnik podpisali przewodniczący NKV 


riana przewieziono w stanie bardżo cięż- | SL Baranowski i sekretarz Korzycki. 


kim do szpitala Św. Trójcy w Piotrkowie. 
Tomczyk Stanisław został osadzony w wie» 
zieniu w Piotrkowie. 


IMMPFEPEFWPPPYELAPYEPOPPYTTOEEOPFNOCPOPCEEOY KE 


Pod wpływem alkoholu 


KOMYPERETOWWYTAECHATOFECEPCY PAP rirerire FEG PALHYLMYPEOEPYEPEEOYPEPNYCPPY PPP POPPE POPEYE PP EEPEPEPY PEPE | ZQTAMA PACZKA napala na strażników 


Co otrzymamy na kartki 


Wydział Aprowizacji Zarządu Miejskie- 
zo w Piotrkowie podaje do wiadomości, że 
sklepy Spółdzielni „Praca“ miejskiej sieci 
rozdzielczej sprzedawać będą od dnia 16 


bm. na karty zaopatrzenia z miesiąca 
sierpnia br.: 

Cukier — na kupon Nr 21: 

a) dla kart kat. I zas, po 0,5 .kg na osobę, 

b) dla kart kat. II po 0,4 kg. na osobę, 

c) dla kart kat. IR po 0,25 kg. na osobę, 

d) na karty dodatkowe (Dz 0.—12) na 
kupon nr 29 po 0,25 kg. 

e) na karty dodątkowe „M* w sklepie 
Spółdz. „Praca“ Nr 1 przy ul. Piłsudskie- 
go 71 po 0,25 kg. na kupon nr. 15. 

2) Mąka pszenna na kupon Nr 18: 

a) dla kat, I zas, po 2 kg. na osobę, 

b) dla kat. II zas. po 1,5 kg. na osobę, 

c) dla kat. III zas. po 1 kg. na osobę, 

d) dla kat. IR po 1 kg. na osobę, 

w cenie zł, 1.40 za 1 kilogram. 


o wi c rwa O 


— Pańska Żona jeszcze na wywczasach? 


Wudowca. Wol. Komia PPR w lodzi Kam ter Redokcyiny Pi Woi. Komitet PPR w tadzi Komtet Redakcvinv Red 1 Adm. Łódź, Piólrkowsko Bá lelefony: Redokłor Noczeiny 218-14. Sekre tąciał 24-24. 
Zoki. Grat. Sp. Wyd. „Łódzki Instytut Wydawniczy”: 


Dzin eg!oszerńi: Piotrkowska 55 tel. 111550 


Mąka pszenna i cukier wydawane będzie 
na karty miejskie z m-ca sierpnia rb. wy- 
dane przez Referat Kart Żywnościowych 
Zarządu Miasta Piotrkowa dla- firm nie 
objętych przez R.C.A. oraz na karty Mini- 
sterstwa Oświaty wydane przez Kurato- 
rium Szkolne zaopatrzone pieczątką Wy- 
działu Aprowizacji. 


Na karty miejskie ostemplowane na od- 
wrocie pieczątku delegatury R. C. A. fa- 


Onegdaj około godziny 22-ej odbywała 
sie zabawa taneczna we wsi Łękińska gm 
Kleszczów. Róžochoceni zabawą i alkóło- 
lem ob, ob, Szczęsny Marian, Pikus $tani- 
sław, Braun Jan, (volksdeutsch), Szczęstty 
Józef, Szczęsny Władysław, napadli na 


bryki Sulejów mąka pszenna i cukier wy- | słróży nocnych Misiaka Franciszka i Mij- 


dawane nie będzie. 


siaka Władysława bijąc ich tępymi narzę- 


Termin pobrania tych artykułów upły-| dziami po głowie. w wyniku czego zadali 


wa z dniem 21 sierpnia rb. 


Późniejsze reklamacje uwzględniane nie 
będą. 


Złodzieje owoców ujeci 


Wczoraj we wsi Bryzki, gm. Rożprzą, 
dwóch osobników wtargnęło do ogrodu ob, 
L. celem dokonania kradzieży owoców. Po- 


szkodowany usiłując odpędzić złodzieil dzono w więzieniu w Piotrkowie jako |; 


swojego mienia został obrzucony kamie- 
niami przez ob. Ziomkowskiego Antoniego, 


KOOPEGOOPONYNEFPPOPYPYBL GOLAN YPEPUPPOOFTOPFOCEPFFTY PFOLFOELFTYCEFTYEPOPPEPEWKY HET PTY: 


zam. we wsi Bryzki skutkiem czego doznał 
ciężkich obrażeń ciała. 
Ziomkowskiego Antoniego ujęto i osa- 


sprawcę kradzieży rozbójniczej, 


im ciężkie uszkodzenia ciała. Jak wykaza- 
oł przeprowadzone dochodzenie przez Pow, 
Kom. M. O. w Piotrkowie najbardziej win. 
ymi byli: Szczęsny Marian i Szczęsny Jó: 
zef zamieszkali w Łękińsku. Obu winnych 
osadzono w więzieniu w Piotrkowie. 


Kronika teatralna 


Teatr Aktorów 


w Sopocie wystawił szłukę 
iewiarówicza ptr „Kochanek to ja” z T. An. 
drzejewskim i H. Romanowską w rolach głów- 
nych w róż. H, Hałacińskiej, 

LAU A LADZASZCDZNYWANNNNA A WANARANNY NARA 


Otwarcie Muzeum Świętokrzyskiego 


nastąpi jeszcze w bieżącym miesiacu 


W ramach szeroko zakrojonych „Dni 
Świętokrzyskich'* przewidziane iest 0- 
twarcie z końcem bm. Muzeum Święto- 
krzyskiego w Kielcach, 

Placówka ta zasługuje na szczególną 
uwagę, jest bowiem jedną z najwybitniej 
szych i najbardziej aktywnych między 
czynnymi dziś muzeami regionalnymi, 
Dzięki niezwykle energicznej i oliarnej 
pracy personelu muzealnego w pierw- 


szym okresie po okupacji, w wojewódz- 
twie kieleckim zabezpieczono najwięt:- | 
szą bodaj ilość przedmiotów zabytko- 
wych, pozostałych po dworach w wyni- 
ku reformy rolnej. Przedmioty te, znaj- 

dujące się obecnie w Muzeum, stanowią 
jeden z najbogatszych jego działów. 

Obok licznych okazów meblarstwa i sztu 
ki zdobniczej zwraca tam uwage cenny 
zbiór portretów staropolskich, tkaniny, 


Likwidacja 


W dniu 11 sierpnia br, we wsi Szcze- 
pocice gm. Radziechowice pów. radom- 
szczańskiego funkcjonariusze PUBP w 
Radomsku natrafili na cztery beczki za- 
cieru, z którego mial być wyprodukowa 
ny bimber. 

Gospodarze wsi Szczepocice urządzili 
sobie powyższą bimbrownię w rozwidle- 
miu rzeki Warty w odległości 400 metrów 
poza wioską, myśląc, że w ten sposób 
będzie ana niedostępna dla nikogo i nie 
obawiali się isa moje TEn RO AIEE. DAVIAT SJE wykrycia. 


Konto PKO VII — 1505. 


GH NIK OC'OSZEŃ Wydawnictwa „Głosu R obotniczego” w Łodzi 


himbrowni 


Pamima wszystko została ona wykry 
ia i zriszczona na miejscu. 

Szczególną uwagę zwraca fakt, że 
mieszkańcy wsi Szczepocice — to posia- 
dacze w 75% nieużytków płaśzczystych, 
które nie są w stanie wyżywić swych 
właścicieli, ale mimo wszystko tak żyto 
jak i ziemniaki marnowane były syste- 
imatycznie na przeróbkę trucizny zabkój- 
czej dla organizmu ludzkiego, 


W tekście: od 1—100 mm. sł 50, 101-—200 mm. zł 60, powyżej zł 
Ta ieksiom; od l=100 mm, zł 35, 101 — 200 "mm. zi 45, powyżej zł 60. Drobne za jedno s! owo: poszukiwanie rodzin zi 20, bemdlowa (le karze, kapno i anrzedąć) ah 25, aauby el 


nószukiwonie pracy zł. 10, W niedzisię i święła 3004 dzoźają 


ceramika i bogaty dział graficzny, 2 
przedwójenńego inwentarza Muzeum 
zachował się szczęśliwie | został na no- 
wo zorganizowany poważny dział przy- 
rodniczy, w którym na szczególną uwa- 
gę zasługują zbiory geologiczne, 

Podkreślić należy, że Muzeum Święto 
krzyskie jest instytncją, która nie tylko 
zbiera i przechowuje cenne zabytki, lecz 
stanowi również żywy ośrodek prac ba- 
dawczych i naukowych, współpracując w 
tym względzie z kieleckim Instytutem 
Badań Regionalnych. 

Ministerstwo Kultury | Sztuki, doce- 
niając wartościówą działalność Muzeum 
ŚW igtokrzyskiego, udziela mu stale 

szczególnie wydatnej pomocy. Muzeum 
jes t całkowicie utrzymywane z subwen:. 
cji państwówych. Dzieki temu udało się 
zrealizować rozbudowe lokalu Muzeum 
według projektu prof, B. Pniewskiego. 

W pracach nad zorganizowaniem wy: 
sławy i segregacja zbiórów w zięli udzia! 


wybitni specjaliści — kustosze Muzeum 
Narodowego, prof. M. Walicki mgr. St 
Gebethner. 
Radakcja nocna 17233! 
i WISE D— 0 


1780 
sł 70 
am 


Sir. 8 


PRZYGODY 
pięciu tynków z Banialuki 


w. Stary Fijoł jako żywe 
Wszedł do knaipy wypić piwo, 
AŻ gruchnęło w całym mieście, 
Że antałków wypił dwieście. 


Mały Kajtek miał ochotę 
Zwiedzić miasto na piechotę, 
(Zdrowe nogi miał widocznie) 
Zwiedził fabrvk sto i Stocznie, 


= 


62. Wypytywał się o pracę į płacę, za- 
przyjaźnił się z robotnikami. Przeko 
mał się, że obok wielkiego bogactwa 

iele niedostat- 

ku į nędzy, Ponadto zwiedził on sze 


jest w mieście tym 


reg dzielnic tego wielkiego miasta, 


Był w dzielnicy włoskiej, chińskiej, 


murzyńskiej i t. d. ij f. d. 
OPON 17x600 względnie 
x700 5 szłuk 


kupię natychmiast 


Wiadomość Biuro Ogłoszeń „PRASA“ 
Łódź, Piotrkowska 55 


DYZURY APTEK 


Dzisiejszej nocy dyżurują następujące apteki: 


Krasińskiej (Jaracza 32) Wagnera, (Piotrkow 
26), Kohna Plac 
Kościelny 8), Hamburga (Główna 50), Grosz- Spraw W. F. i Sportu w ZSRR, 


ska 67), Pytla (Kopernika 


kowskiego 
(Katna 54 


(11 Listopada 
Tarzebowskiego 


15), 


Ze sporu 


z 0 z „tami Zi ia. ma. zam fad a BA, zc Ph a AEO | c AAC 


-e—a 


Nr. Z2 


Dziś otwarcie Igrzysk Włókniarzy 


Eliminacie rozpoczynają sę na wszystkich boiskach łódzkich 


Przez cały dzień wczorajszy zjeżdżali się 
do Łodzi zawodniczki i zawodnicy z całej 
Polski, biorący udział w ogólnopolskich i- 
grzyskach sportowych pracowników przemy- 
słu włókienniczego. Wieczorem ulicami mia- 
sta przeszedł capstrzyk i przedefilowały kłu- 
by włókniarzy środowiskami, jakie reprezen- 
tują z orkiestrą na czele. Dzisiaj rozpoczyna 
się już dzień pracy, walka o każdy centy- 
metr è sekundę, 


Naweł ulewny deszcz nie potrafi odstraszyć 
od piłki zapalonych piłkarzy. Właśnie podczas 
takiego ulewnego deszczu odbywał się mecz 
pomiędzy pracownikami produkcyjnymi a dy- 
rekcją Państwowej Fabryki Kapeluszy Nr 2. 
Zwycięstwo odnieśli „producenci” 6:0. 


Program Zawodów Spółdzielczych 


"Dzisiaj mecz Tęcza (Kielce) — Reprezentacja SKS 


"Dzistaj "rozpoczynają się również Ogólno- 
polskie Igrzyska Sportowe Spółdzielców. 

Program dnia dzisiejszego przedstawia się 
następująco: 

Boisko ŁKS-u. godz. 9 — 13 . Zawody lekko 
atletyczne kobiet i mężczyzn. 

Basen ŁKS-u godz. 9 — 13. Zawody ply- 
wackie. 

Korty tenisowe ŁKS-u godz. 9.30 — 12-ta. 
Zawody tenisowe. 

Boisko 'ŁKS-u godz. 16 — 17. Finały za- 
wodów lekkoatletycznych. 

Boisko ŁKS-u godz. 16.45. Defilada wszy- 
stkich uczestników Igrzysk. 


Z Festivalu w Pradze 


Pięściarze biją Węgrów 9:5 


W Pradze w ramach zawodów festivalo- 
wych odbył się mecz bokserski Polska — 
Węgry. Zwycięstwo 9:5 odnieśli Polacy. 


Wyniki walk były następujące: waga mu- | dzie Kosmillera 


sza Szentag (Polska) pokonał Podrepseka (W), 
w piórkowej Sieradzan (Polska) pokonał Wall 
nera (W.), w lekkiej Pansi (W.) 
Baranowskiego (Polska) w H 


zwyciężył] kty walkowerem. W wadze koguciej spotka- 
rundzie przez nie nie odbyło się. 


LEKKAATLETYKA 

Zacznijmy od lekkoatletyki. Startować lu 
będzie około 600 zawodniczek i zawodników. 
Najliczniej reprezentowany będzie tutaj Sos- 
nowiec (ponad 100 zawodników). W konku- 
rencji żeńskiej program lekkoatletyczny przed 
stawia się następująco: 

1. Bieg na 60 metrów. 

2. Bieg na 10 metrów. 

3. Bieg na 800 metrów. 


Od lewej: 
Lewandowski w. roli obrońcy. 
rekcji nie miał ani chwili odpoczynku. Pomoc 


naczelny dyrektor fabryki ob 
Bramkarz dy- 


sanitarna nie próżnuje. A oto walka obu dru- 


żyn-na boisku załanym wodą. 


Boisko ŁKS%u godz. 17.30. Mecz piłkarski 
Tęcza (Kielce) — Reprezentacja SKS. 

Na prowincji w dniu dzisiejszym odbędą 
się następujące mecze piłkarskie reprezenta- 
cyj spółdzielczych: 

W Zduńskiej. Woli godz. 
Gdańsk, 

W Sieradzu godz. 10.30 Lublin — Zakopa- 


10.30 Wrocław— 


ne, i 
W -Ozorkowie 1030 Warszawa — 
Wałbrzych. 
W Zgierzu godż. 10.30 Olsztyn — Kraków 
W Pabianicach godz. 10.30 Katowice — 


Łódź, 


godz. 


techniczne k. o, -w półśredniej Kossowski 
(Polska) zremisował z Gutskym (W.), w śŚre- 
dniej Ambroz (Polska) znokautował w II rut- 
(W). w półciężkiej Kehler 
(W.) znokautował w II rundzie Kaczmarka 
(Polska), w wadze ciężkiej zdobyliśmy pun- 


( 


4. Bieg sztafetowy 4x100 metrów. 

W konkurencji męskiej oglądać będziem, 
. Bieg na 100 metrów. 

Bieg na 200 metrów. 

. Bieg na 800 metrów. 

Bieg na 1500 metrów. 

Bieg na 3.000 metrów. 

Bieg sztafetowy 4x100 metrów. 

. Sztafeta olimpijska (100x200x400x800 m) 
: Rzuty: dyskiem i oszczepem, pchnięcie 


/ONHGURBEWIO = 


9. Skoki; w dal, wzwyż i o tyczce. 
Eliminacje w lekkoatletyce odbywać się 
będą na boiskach Wimy i KP Zjednoczone, 


PIŁKA NOŻNA 


Dzisiaj startują również do boju piłkarze. 
Piłkarze walczyć będą w trzech grupach: 1) 
drużyny A klasowe, 2) teprezentacje okrę: 
gów i 3) juniorzy. 

W grupie kłubów A klasowych walczy 
Legia (Krosno) biorąca. udział w rozgryw: 
kach o wejście do klasy Państwowej, oraz. z 
drużyn łódzkich KPZjednoczone. W klasie 
A grać będzie 8 drużyn, w grupie reprezen- 
tacji okręgowych 11, w grupie juniorów 6 
drużyn. 

Rozgrywki we wszystkich trzech grupacł 
odbywać się będą systemem pucharowym na 
boiskach KP Zjednoczone, Wimy i ŁKS-u, 

Juniorzy grać będą na boisku KS Ognisko 
przy ul. Tylnej. 

BOKS 

Ciężką i daleką drogę do finałów bea 
mieli bokserzy, a zwłaszcza ci najlżejsi. W 
wagach ciężkich tłok jest mniejszy. Ogółem 
zgłoszonych jest tutaj ponad 200 zawodników 

Przedboje odbywać się będą jednocześnie 
na dwóch ringach na boiskach KS Tęczy i 
IKP. Finały odbędą się na stadionie ŁKS: 
lub w hali Wimy. ^ 


PŁYWANIE 


Miłośnicy sportu pływackiego będą miel 

tę wygodę, że nie będą potrzebowali biegać 

na różne, odległe nieraz od siebie boiska, -= 

gdyż wszystkie konkurencje odbywać się bę- 

dą na pływalni KP Zjednoczonych. 

W programie zawodów pływackich pre 

widziane są: 

Dla kobiet: 

1) 50 metrów st. grzbietowym, 

2) 100 metrów st. owais 

3) Sztafeta 4x50 m. 

4)..Skoki z.„trampoliny. 

"Dla mężczyzn: 

1) 50 metrów st. grzbietowym 

2) 100 m. st. -dowołnym, 
3] 200 m. żabką zmienny. 
4) Sztafeta 4x100 metrów. 
Do zawodów zgłoszono 

mężczyzn. 


50 kobiet 4 1% 


GRY SPORTOWE 


Eliminacje w grach sportowych jak h 
szykówce, siatkówce i szczypiorniaku rozpo 
czną się również w dniu dzisiejszym i odby 
wać się będą na wszystkich niemal boiskach 
fabrycznych. 

Zgłoszonych tu jest około 20 drużyn że 
skich i męskich. 

TENIS 


Pozostali jeszcze tenisiści, Rozgrywki SWI 
je (tylko gry pojedyńcze kobiet i mężczyzn 
w zależności od ilości zgłoszeń rozpoczną się 
eliminacje dziś, lub jutro na boisku Wimy. 


Carnera stchórzył... 


Mistrz światła wagi ciężkiej w boksie, Jot 
Louis, zaproponował spotkanie pokazowe ol- 
brzymowi włoskiemu i b. mistrzowi świata — 
Primo Carnerze. Mecz ten miał być rozegra- 
ny w Madison Square Garden. Mimo b. ko- 
rzystnych warunków finansowych — Włoch 
odmówił. 


Ładne horoskopy 


Jak wiemy, najbliższym spotkaniem mię- 
dzypaństwowym naszych piłkarzy będzie mecz 
z Czechosłowacją w Pradze dnia 31 bm. 

Co o tym spotkaniu myślą Czesi donosi 
„Sport' katowicki, który przeprowadził roz- 
mowę telefoniczną z prezesem Cz. 
K. Valousek'iem. 


lousek wystawiamy nasz najlepszy garnitur. 
Polski footbal cenimy bardzo wysoko (1) i do- 
brze pamiętamy nasz mecz międzypaństwowy 
o mistrzostwo świata w Warszawie w 1934 
roku, kiedy to jedenastka czeska odniosła 


Z.P.N, p.| ciężko wywalczone zwycięstwo 2:1. 


— Znamy również dobrze wyniki, jakie 


— Na mecz z Polską — oświadczył p. Va-l drużyny polskie uzyskiwały w roku ubiegłym 


Nie zmarnujmy okazji 


Obecność w Moskwie dyr. PUWF, i PW 
inż, T. Kuchara, stała się wspólnym mocnym 
i cennym ogniwem, które powiązało sport pol 
ski z bratnim sportem radzieckim. Pierwszy 
prawdziwie poważny i planowy kontakt zo- 
stał nawiązany. Dyr. Kuchar przeprowadził 
szereg rozmów z przewodniczącym Między- 
związkowego Komitetu do Spraw Wychowa- 
nia Fiżycznego i Sportu Romanowem i zostało 
postanowione, że rozwój stosunków sporto- 
wych między Polską i ZSRR opierać się bę- 
dzie na corocznie ustalonym kalendarzu spor- 
towym. 

Kalendarz ten ustalać będzie Komitet do 
wspólnie z 


Raczyńskiego | PUWF i PW, jako reprezentantem całokształ- 
(Ruda Pabianicka 


tu sportu polskiego zrzeszoneon w KCZZ. Zw. 


Samop. Chłopskiej, organizacjach młodzieżo- 
wych i związkach sportowych. 

Ponieważ do końca sierpnia, PUWF i PW 
ma przedłożyć swe wnioski odnośnie spotkań 
w Polsce w roku 1948 — wyżej wymienione 
organizacje i związki proszone sa, aby do 
dnia 20 sierpnia br. przedłożyły Państw. U- 
rzędówi WF i.PW swe propozycje dotyczące 
nawiązania kontaktu ze sportem radzieckim 
na rok 1948, określając daty i program kon- 
kurencji, mających odbyć się w Polsce. Ko- 
mitet do Spraw WF i Sportu przedłożył ze 
swej strony propozycje, dotyczące spotkań 
na terenie ZSRR. 

Organizacje i związki, które do tego ter- 
minu nie przedłożą swoich propozycji — nie 
beda uwzgledniane w t=lenqdarmu na ròk 1948. 


i bieżącym z drużynami zagranicznymi. Zni 
my wyniki polskich kolejarzy w Budapes* 
cie (1). ] 

— Skład nasz nie wyobrażam sobie, aby 
się różnił wiele od składu, w którym pokona- 
liśmy ostatnio Jugosławię, oraz zremisowaliśr 
my z Danią w Kopenhadze, 

Ładne horoskopy, co?... 


———— 


Wea bieżni ś rzutni 


Finlandia — Dania 118:84 


W Kopenhadze został rozegrany międzyt - 
rodowy mecz lekkoatletyczny między Finlan: 
dią i Danią, zakończony zwycięstwem Finów 
w stosunku 118:84 pkt. 

Na meczu tym osiągnięto kilka dobry 
wyników, z których na wyróżnienie zasługi 
je czas Fina Heino na 10.000 m 30:07,4 
czas Fina Suvivuo w biegu na 110 m przez 
płotki — 14,7 sek. i czas Heino na 5 km — 
14:33,6. 

Pozostałe wyniki stały na dobrym pozio 
mie europejskim. 


